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Wzywa się Rząd do przed~ 

.stawienia Sejmowi Ustawo· 
tiawczemu w terminie 7-dnio
wym projełcfu ustawy normu·· 
jqc.ej wyjęcie spod kompetenci: 
sądów wojskowych - osób rv· 
wilnych i poddanie ich wyłącz· 
nie sądom powszechnym. 
Nagłość wniosku uzasadnil 

w następujący sposób pos. l{a
z;mierz Nndobnik z klubu PSL: 

Wniosek nasz o \VYie.cie Si;Oc! 
kompetencji sądów wojsko· 
wych osób cywilnych za ich 
przestępstwa polityczne i pod
dDnie ich kompetencji sąd(ni; 
powszechnych, idzie po . lini; 
\\y!rnnunia ur!. 26 I. zw. Male; 
Konstytucji, n:edawno uchwa
lonej przez Sejm Usławod;iw
r.zy. 

)est rzeczą niezrozumiałą, hy 
• po upływie blisko 2 lat od za· 
kończenia -działań w<:>jennych 
obowiązywał nadal wyjątkowy 
przepis, że obywatel, nie będą
cy wo{skowym,, podleg,a u: 
p1 zestępslwa polifyczne sądo:o 
wojskowym, gdzie procedura 
jhSt zbyt rygorystyczna i s.ztyw 
na, dopasowana do dyscypliny 
wojskowej, gdzie wszyst~rn oto
czone jest tajemnicą, lak ie 
nni jego rodzina, czy przyja· 
ciele do ostatniego momentu 
nie znają oskarżenia i nie ma· 
ją możności przygotowania O· 
brony celem wyświetlenia 
i!.iotnej prawdy. 

. 5prawę tę traktujemy jako b. 
pilną, bowiem każdy dzień f P.· 

go nienormalnego sianu przv· 
nosi szkodę dobremu imieniu 
Polski, podkopuje pra\'"10rząd· 
ność w nowym państwie i sie
j~ rozgoryczenie wśród oby" 
wateli. 

Jest rzeczą niezdrową, anor
malną, aby organa wojsk9we 
używane były do rozstrzygania 
spraw o przestępstwa politycz
ne i karania obywateli, nie b~
dących wO'jskowymi. 

Mamy duży szacunek dla na-
• szego wojska i dlatego nie 
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JERZY ś\VIRSKI 

NA WJ\L·NY ZJAZD »WICI·« 
Ogó:nopolski Zjazd Młodzieży Wi

ciowej, który odbywać się będzie w 
dniach 27 i W kwietnia br. jest bez
wątpienia jednym z ważniejszych wy
darzeń dla mas chłopskich, dla we· 
wnętrznych spraw całości naszego ży
cia sp·ołeczno-pańsfwowego. 

Zjazd łen odbywa się w wyjątko
wych okoiicznościach. Towarzyszą mu 

· szumne zapowiedzi „demokratyzacji 
Wici", przygotowuje się pewne kom
promisy, znpowiada się walkę. f''o· 
przedzały go liczne, bardziej lub mniej 
burzliwe Zjazdy Wojewódzkie. Po-

l 
przedzały go konferencje, · .v~brania 
L:uu1du Głównego, rozmowy i przed· 
stawicielami Kom. Dem. „Wici" i luź· 
oymi działaczami wiciowymi. Toczyły 
się rozmowy na temat uprawnień .Za-
rządu, przekroczeń statutowych, a co 
w•t,n~j na temat z.mian ideowo-pro
gramowych. Wyrazem tego jest choć 
by 0sta'r,i numer „Wici" z artykułami 
p:r.ns J. Duszy i kol. M. Jagły. 

le w,;zysiki.e zag'ldnienia sprnwtaj4. 
że ohecny Walny Zjazd Młodzieży -W·
ciowej !)Osiada specjalny charakter 1 
moZic Jy, ć bardzo brz.emienny w swych 
skutkarh. . ' ( . 
Pow~·!rzymutąc się ·od jakil"gok0~

wiek r:0rzucania, stwierdzając że n1l
kowita 1ecyzja no.leży do pełnopnn··· 
nych .!!"legatów młodzieży chłopsk~ti, 
·.vyrn±<,my tę wiarę, że potrafią o 11 
wypdmć S\.vój obowiązek jaki n,1i1.

iyła i·." nich młod;:ież z poszczeg:S!
nych wsi, zgodnie ze swym sumieniem 
zgodn;e ze swymi zasadami i zgod11ie 
z wolą -~gółu wiciarzy. 

Nie m ."'iej nie może być nam ohnję· 
tnym fokt po jakiej drodze pój.foe 

n-.łod.l: f ,:, wiciowa, to przyszłe pokolt~- podlenia człowieka, wyzysku jednyi;h 
nif: eh! 1pów, ci przyszli obyw:uele przez drugich, jakie stwarzał ustrój 
µa6.;;w;.1 naszego. Dlatego pragniem:J Lapifalisiyczny. · 
przypomnieć kilka podstawowych za- Walcząc z ustrojem kapitalistycz· 
łożeń wiciowego światopog1 ądu. nym, z tradycjami szlachetczyzny i jej 

U podstaw światopoglądu wiciowi>· ciążącym na życiu Polski obyczajen1, 
~o leży troska o wychowanie człow;e- młodzież \viciowa odrzucała zdec\<lo· 
ka . CzJowieka, mog~cego swobodr.:.:.:: wanie wszelkie doktryny wyph,-warące 
rozwijać swe wartości i zdolności, aby z marksizmu, ze światopoglądu mate· 
je wprzęgnąć do pracy dla dobra j)\.J riaJistycznego pojmowania świata. Nic 
v;_,zp, ·t nego. Każda idea, każdy p:o- chciała bowiem uwaln'iając się z jec:-
grnm ;i:i.jbardziej doniosły, piękny i p1J· neJ zbleż.ności popadać w drurq. 
rywai;;ry pozostanie pustym dźwic~ Idea wiciowa jest nawskroś ciemo-
ki<'1 '1, 1'.Jb co gorzej zostnnie wypacN:· 1'..:-atyczną. Wyrosła z tęskno~y i dąż· 
nym, jt.7.eli go nie będq wykonyw11ś !Wści do słon~cznej pra·wdy, pięknil i 
iudzie u rzetelnych warto~cioch i pl"(" rn<lości, r\valki z małościami włas-nej 
wvch c h'1raktei-ach. Słąd włnśn ie w~1 - c.imzy i tfuszy inriych lu dz:, ż ~odnośd 
oly·", a iroska o wychowan:e człmvte- i honorności każdego czlowteko, jego 
kn crnz lroska o :zapewnienie mu sw ... '· odwagi cywilnej, praw Jom1'nvnuści i 
hodnego, szczęśliwego i w clobrohy _:;e rzetelności we wszys~!.{icil okoliczna• 
rozwojt..., ludzie bowiem pruwdzi\\-:e ś<;ad1 i czynnośc;ach ;~y.:iu codzienne• 
wolni i ~zczęśliwi są dla siebie braćmi. go. Nie tamując rozwoju indywidua! .• 

A 1>y Każdy człowiek mógł swob )d- nej osobowości każdego oby,yate!d, 
. n,~ i ~eiowo rozwijać swe wartości we:- 1 pragnie, by swe zdolności i swą u:;y• 

s; 1 ~;4-~ stworzone odpowi .dnie \\ ·.1-- J teczność zaprzągł w slużbę dla innych, 
runki. <'.) ctow.e. Stąd z,-yią.zek, wypr,1- „

1 
by stał się pełnym człowie~\.;''ffi, o któ· 

cowu1ąc swo,ą dekloraqę ideowo-p:u · 1 rym tak pięknie pisz.: ~oerft uA.gidsid 
„ gramO}-' ą, swój program przebudowy , f<.udyard Kipling: · 
.. USfrojU ·!_'OSpOdarczegO, 'SWOje aą:::en~a \ - • I. - ' ' · ' ' • ~ , 

dcl' rearzo.cfi ·rzetelnej clemokrnc)I spv' „Jeś'.i p'..l!raf:sz '• z r. os'ć echo słów twyÓ-1• • 
ł d ł d <l . , , v.lła ,.nyd1 
~CZl1tF ·- wypowie zia Z ecy owaną Zniekszl:lcone świ ·d Jmie dl;t gtup'e: pod.r.ioety, 
walkę wszelkiemu złu, uciskowi, PP~.- Słuchać jak lżą 0 lo·l;iie wrogie . mózgi cfa .~ne 
wilejom skądkolwiek by one hie p ,_ - sam rde $zuknć od\o. et.i. 
chodziły. Zdecydowanie przyci"~vstl!wił Jeśli zachowasz godneś ć, będąc popular n' Il) 
się kapitalizmowi, widząc w nim źr::'~ I pozo"lanien prostym •'a wh1!kośc s ~ hk11, 
dło wszelkiej krzywdy człowiec~eJ'. n ;c· r potrafisz kach ć p· zyjaciół ja,k b ac1 

- w niczyim nie c :1od2ąc ors.za'k1ap 
równości i niesprawiedliwości społec !.· Gdy p9łączysz odwa;:ę z zimną - p; zcz"'·no3 ·i,,., 
nych i gospodarczych. Nie mógł ok:ern Polnf~n być surowym bez przydatku zlo~c·, 
spokojnym patrzeć na rażące nierów- Gdy potrafisz zwyczajniz być mądrym i dc·bryni 
ności . Nie mógł pozostać obojętnym · - oie będąc nu<ln ym ni wzni0dym.. 
wobec współczesnego niewolnictw.'.\ L· Gdy potratisz wy ść pr-zeciw Trumfom i K ę ! ko.u 

I przyjąć le ulu:ly zawsze z jasny.n cz . ł.am 
I potraI sz z a chować odw gę zwyc '.ęską 

- gdy inn i i ą stracą wokob. 

Wnrok rn p1 o :~sie Bagińskiego i inngch 
Wtedy bogowie, ~róle, ~zczęscie i zwyc :~s!wo, 
Sianą ci s i ę sług.ami wier ym na wieki 
I co wielekro_; więc:ij warte 1:iż królestwo -

- b;;dziesz CZŁOWIEKIEM. Przed · Sądem Rejonowym w War„ 
szawie shmęH: Kazimierz Bagii1ski, Ta
deusz W ęgn:yniak, Wiktor Bazylewsld 
i Tndeusz Wyrzykowski, osk.;nźeni o 
redagowanie i rozpowszechnianie „Ko
munikatu PSL". 

Bagiński zc.~tał sk1uany na 8 lał i U• 
tra:l:ę praw obywa~elskicb i honoro· . 
wych na 3 lała. 

W<igrzyniak na ó lat i uirałę praw 
Gbywah~M!ich i honorowych ną 3 fała. 

Bazylewski - na 6 l@ł i utratt> praw 
oby\vaieiskkh i honorowych na 3 Inia. 

Wyrzykowski :__ na 3 łata. 
Na mocy amnestii kary zostały 

zmniefszc~e: BagińsMemu do- 4 lat, 
Węgrzyniakowi do 3 łat, Bazykwskie
mu do 3 la~, Wyn:ykowskiemu kara 
została darowana. 

Wierzymy, że ideały ie w czasach 
·dzisiejszego materializmcl, żyją w ser· 
cach młodzieży chłopskiej i znajd<\ 
swój wyraz w uchwałach ?.jozrlu. 
Młodzież Wiciowa, m'"~11Y nad?iejt:, 

pozostanie wierną swym trn '"lycjom w 
walce o pełnowartościowego er.łowie· 
ka, broniącego nieugięcie zasad swych 
i swej" organizacji. 

chcemy, by było ono używane . · . 
do rozstrzygnię_ć, które mog11 kresie odbudowy pań.s~wa u-: skarz~ne~u dc_>ręcze:i1e, ,aktu 
wywoływać wśród obywateli I trzymał ?dnośny prz~p1s, tak, I cska~zei;i1a, da1e mozn?sc za
polskich żal i uczucie niechęci I że do dziś osoby ~ywilne pod-\ skarzema teg? al~tu.' d~J,e pra
do naszej armii. It:gają sądom· W?Jskowym za j \".O zgłosz~ma sw1adkow w 

3) Oskarżony sądzony jest 1 6) Zdarzają się wypadki, ż~ 
merytorycznie tylko przed je·· oskarżony zostaje uniewinnio
ciną instancją, w przeciwień· ny, ale mimo to pozqstaje w 
~iwie do sądów powszechnych, więzieniu dlatego, że prokura
gdzie są dwie instancje mery- tor zaskarżył wyrok. Taki wy
toryczne. padek miał miejsce z Adamem 

Przepis, rozciągający władzę przcsiępstwa polityczne. t;:>by· C1ćlgu 14 dn~ prze~ rozprawą. 
si1<lów wojskowych na obywa· watel podd~ny s~dom \VOJsko- l) Oskarzony me ~a,sv,.:obo
teli nie bedących wojskowymi wym, narazony 1est na bardzo dy w wyborze obroncow, bo 
wprowad~ony został przez p' poważne trudności w swej o- iiosć obrolic~w, ~ys1ępują.c:rch 
K W. N. w dn. 30.X.1944 r, a bronie, wskutek procedury orzed sądami wo1skowym1 Jest 
wiec w okresie toczących siP. wojskowej, dosfosowanej do bardzo szczupła, ~ Minist~r 
zm~gań wojennych i w czasie, cyscyoliny wojskowej. Obrony. Nar~doweJ decydu1e 
gdy sądy pdwszechne nie hvły I tak: . . . dyskreqonaln~e o dopuszcze-
11ależycie zorganizowane, bo- 1) akt oskarzema zo,sła)e mu mu adwokato:v d~ , obrony 
v. iem brak było sędziów cywil- w praktyce tylko odczytany nrzed są~am1 . wo1s1rnwym1. 
pych. Przepis tP.n w dekrecie o dopiero na 5 ~ni p1:zed r~zp~a~ Ob~o.ńcy. ~1 maJą częslo. małe 
cchronie państwa rozcią~ftł 1 wą, a wi~c me <la1e moznosc1 mozhwo:;c1 przycołowi\ma nv.
swoią moc jedynie na cl~re5 ~gł~szenia. świa,d~ów, rozwa; i~ż~tej_ pbrony, ;ws~mte~ ut~·ud 
działań wojennych. Rzad w~ zema. o~rn,h~z~osc1 sprć!wy, w me_n ~v kon:t~n,;rn.va?m, s:ę . z 
r.ak dekretem z dn. 16.Xl 19·Hi rrzecJ\v1ens1~v1e do I\cdek~u csl:arzo_nyny i_ n. ~moz:iosc1 Za · 
roku. 0 przest ::,•)stwach szew- Pos.tępowania , Karnego . me I pozna n~~. 51ę z akt~m1 sprawy 
gólnic niebezpiecznych w o- worskowego, ktory nakazure o- we włas1:iwym czasie. 

4) W sądach wojskowych Orchowskim, prezesem PSL 
dobiera się specjalnie komple- pow. augustowskiego. · Siedzi 
ty dla spraw poliłycznych, ' czę· on dotąd w więzieniu. 
sto nawet sprowadza się sę„ Z tych właśnie wzplędów 
dziów z innych okręgów sądo- traktujemy nasz wniosek jako 
wych. bardzo pilny. , . 

5) W dochodzeniach wstęp· Pragniemy, aby jak najpr~-
r.ych oficer bezpieczeństwa ma c:zej usunięto ten nienormalny 
cprawn!enia sędziego śledcze- sian, powodujący niepokój ·i 
go, co niewątpliwie jesł bardzo rozgoryczenie w umysłach o
vyjąłkowym przepisem, dają- bywateli polskich. Us4nięcie 
r.ym się od~zuć, aresztowani tego anorn:rnlnego stanu:, przy· 
bowiem prze-frzymvwa11i · są· \V ~zyni się do stab:Iizacji sfosun
więzieniu przez całe miesiące l\ów i pogł~bienia prawori;a<l-
bez prze:;łuchania. · nośti w pańslwie. . '' · • „. 



z o iedzeń Sejmu 
W dniu 15 b. m. po kilkotygodniowej przerwie 

rozpoczął ~WI' obrady Sejm Ustawodawczy R. P. 
Jako pierwszy puokt porządku dziennego 

Marszałek przedstawił Izbie wniosek posłów 
płk. Cwika i gen. Paszkiewicza w sprawie 
11czczenia gen. Świerczewskiego uchwałą sejmo
wą, stwierdzającą, iż )!en Karol $wicrczewski 
dobrze zasłużył się Ojczyźnie. Uchwała zosta
ła przyjęta . Przy .dru!(im punkcie porządku 
dziennc~o Marszałek udzielił głosu ministrowi 
skarbu Dąbrowskiemu , który omówił rządowy 
projekt ustawy skarbowej na rok 1947 oraz pro· 
wizo~ium budżeto" ego na okres od 1 kwietnia 
do 30 czerwca r. b. 

• 
EXPOSE MINISTRA SKARBU 

Min. Dąbrowski rozpoczyna od podkreślenia 
zalet nowego preliminarza budżetowego. Pierw
szą zaletą jest to , iż zamyka się on nadwyżk'I 
11 miliardów zł., podczas gdy preliminarz ze
szłoroczny przewidywał ponad 3 miliardy deli
~ytu. Kwola 11 miliardów złotych odpowiad,, 
wpływowi z Daniny Narodowej. Dalsze zalety, 
to: 1) szczegółowość, dzięki której zwiększon2 
zostanie dyscyplina podatkowa, 2) pomieszcze.
nie w preliminarzu wydatków na wyżywienie 
ludności, 3) oszczędność, wyrażająca się w re
dnkcji blisko 60 tysięcy etatów osobowych przv 
jednoczesnym wzroście ilości etatów nauczy: 
cielsk ich. 

PROWIZORJUM BUDtETOWE w Poczdamie ~ranicach, który„\ !ormalne >:a- I 
twierdzenie ma nastąpić na Konforencji Poko-
jowej. I Na •tępnym pc"1klem por7ądku dziennego jest 

\Xi za kończeniu ~weao przemówienia min. Mo· · drugie czytanie uądowego projektu ustawy o 
d 7.elewski wyrafa wdzięczność min. Mołotowo- 1 prowizorium bodżeto•vym. na drugi kwartał r. b. 
wi 1a jasne i kategoryczne stanowisko w spra- W dyskusji nad tą ustawą zabrał głos imie
wie grnnic Polski nad Odrą i Nisi\ ornz min. niem kłubn po~elskie!!o PSL poseł Winc~mty 
Bidault za poparcie interesów Polski. Bryia, mówiąc: 

Przemówienie posła Bryi 
Projekt ustawy o pr1S\vizorium budżetowym ' „Ustała się prowizorium budietowe na okres 

na okres od I kwietnia do 30 czerwca br. - mó- 1 od 1 kwietnia do 30 czerwca 1947 r. do wy
wi poseł Bryja - zarówno w art. I jak i w ar- 'okości prowizorium bndtetoweJio na I kwartał 
tykule 2-J!itn ustali. wysokość tego prowizorium , 1917 r., objętego dekretem 7. dnia 17 grudnia 
na 1/ 4 kredytó"-', przewidzianych w przcdłofo- 1946 r. o pro,-izorium budżetowym na okres 
niu rządow ym odnośnie budżetu administracyj- od 1 stycznia do 31 marca 1947 r. (Dz. Ust. 
neJ!o, jak również i planu inweslycyjnej!o na R. P. Nr 8)". -rók 1917. 

Teito rodzaju ujęcie sprnwy bud:>.ić mn~i 7.a· 
slrzcżcnia przede wszystkim ze strony praw
nej, ponieważ: 

Wniosek ten umożliwia 7.apełnieni~ Inki b11d-
żetowej i usunięcie stanu bezprawnego. z dru
)!iej strony będzie on zmuszał Sejm do szybsze· 
~o zalalwiania sprawy samego bwdżetu na 
rok 1947. 1 J r.rowi zt'rium budżetowe zasadza sii; na no

wym budżecie, który nie jest znany społeczeń
stwu , lak co do jel!o poszczei;!ólnych części , jak 3) Stwierdzamy, że nie można uchwalać usta
i iel!o wysokości , a przyjęcie w tej formie pro- wy o prowizorium z powołaniem się na coś, co 
"izorium budżeto"el!o byłoby w pewnym stop- jeszcze nie obowiązuje, co nie jest ustawą, a 
riiu akcPntowa niem budżetu na r. 1947. nie ~ą jeszc;:e ustawą przedłożenia rządowe w 

Nie tylko lrnestia same!!o stosunku polilycz- przedmiocie hl'dżcłu, i dlatego ze wzglttdów for· 
nl'go do Rządu , który ma gospod:1rować tymi malno-prawnych nie można uchwalać ustawy w 
kredytami, ale kwestia szcze)!óło•veR;o rozdzia- oparciu o przedłożenia rządo11e, które jeszcze 

Min. Dąbrowski nie ukrywa, że preliminarz lu tcl!o budżetu - nie pozwala nam dzi~iaj na nie mają chnrakte ru u~law. _ 
ma również wady, z których za największą >:ajęcie slanowi~ka w stosunku do całości bud· Proszę Wyrnki Sejm 0 uchwalenie podanego 
nwafa lak póine zgłoszenie l!o Sejmowi do za- żelu na r. 1947. wniosku mniejszofoi. 
:~' ierdzenia . Wskuiek tego opoznicnia w Rezerwujemy sobie zajęcie stanowiska do ca-
pterwszym kwartale r. b. i w początkach dm- tości budżetu do czasu, gdy zapoznamy si~z Marswłek podd aje pod :!losowanie wniosek 

· k ł R d d Kluibu postów PSL. Wnio'1'k zostaje odrzuco-
g1cgo. w.aria u zą :!ospo arował w ramach I nim i w zależności od f.posobu, jak zoslaną - T 

b d 
ny zblokowaną \1ięks1ością sejmowi\. ą .sam.\ 

prow1zor1um u żelowego. ' tr:tktowane nasze wnioski w stosunku do po- . k . . ti rl . d „ . 1 · 

I 
szczcl!ólnych pozycji budżetowych. w1ę. sz~sc1ą przec o z1 w ruj!~m i. rzec1m czy· 

44 MILIARDY NA KWART Al 2) R~zumiemy , ~e ?ie .~oż~ ~rwać stan. es:, t~mu 1ządowy pro1ekt prowizorium budżeto· 
lex, ktory fa·ktyczme islme1~ 111z od 1 k\viet- 1 "ego. . . . . 

Budżet na rok 1947 - mówi min. Dąbrow
s~i - zepreliminowano w stosunkowo wyso• 
kich rozmiarach. Jego przeciętna kwartalna ""Y
nosi blisko 44 miliardy zł„ podczas gdy budżet 
poprzedni miał przeciętną kwartalną 18 miliar
dów. 

Zapreliminowane dochody całkowicie pokry
wają przewidywane wydatki: daniny publiczne 
(bez Daniny Narodowej) mają przynieść sumę 
63,8 miliardów zł. Monopole - 47,3 miliard:t 
zł., przemysł państwowy z tytułu różnicy cen 
komercyjnych - 38 miliardów zł. 

Omawiając stronę wydatkową budżetu min. 
Dąbrowski dzieli ją na 4 grupy: 1) ochromi 
Państwa (43.828 miliony zł.), 2) rozwój i ochro
na człowieka {83.592 miliony), 3) rozwój gos
podarstwa (35.321 milionów), 4) inne wydatki 
( 11.505 milionów). Stanowi to razem cyfrę 
174.400 milionów zł. 

Istniejące w budżetach przedwojennych t. zw. 
wydatki nadzwyczajne obecnie przesunięte zo· 

ma. Rząd jest odpowiedzialny za wytworze- r Po p~.zy1.ęc1u prz~z Se1m n.ądow~go pro,1ektu 
nie tego stanu, jako i za nieopracowanie na o prow1zonum budzet~\1 ym m10. ~oorowsk1 zrv
czas preliminarza budżelowcJ!o. j ferował r1ą~o.wy p~OJ~kt o pla?1e fJdbudowy 
Wychodząc z tych założeń proponujemy na- 1 t!ospodarc>:~J 1 plame 10we~tycy1nym na .r~~ 

stępujący wniosek: 1947. Proiekl len został odesłany do kol)llSJt. 

5 interpelacji Klubu PSL 
Na zakoiiczenie drul!ie)!o po~iedzenia Sejmu 

Marszałek zawiadomił Izbę. iż Klub posłóll' 
PSL złożył następujące interpelacje: 

1) W sprawie nie nadania biegu, przewidzia
nego w art. 74 ordynacji wyborczej, przez Ge
neralnego Komisarza Wyborczego protestom, 
wniesionym przez pełnomocników list okręgo
wych PSL. 

2) 'Ili sprawie zwolnienia z sądo\\•nictwa Pre-

* 

.iesa Sądu Okręgowego w \Varszawie dr Stani
sława J a)!usza. 

3) W sprawie przetrzymywania wareszcie Or
chowskiel!o Adama. 

4) W sprawie prześladowania organizacji i 
3zvkanowania członków PSL. 

S) \V sprawie pobicia mieszkańców wsi Maś
oik, gm. Połaniec, pow. Sandoljlierski. 

Interpeh.cje -powyższe zostały skterowane do 
odpowiednich ministrów. -

stały do budżetu planu inwestycyjnego. Trzeci'? z kolei posiedzenie sesji budżetowej ' (SL) oraz w Ministerstwie Ziem Odzysk?n)'ch 
.W dalszym ciągu min. Dąbrowski omówił sy- Sejmu było bardzo pracowite. Z<i'.łalwiono wszy, p. Józefa Dubiela {PPR) . 

slem podatkowy, po czym przeszedł do scha- t:kie sprawy przewidziane w pierwsz\ m rzu- El\RET 
rakteryzowania struktury i polityki finansowej cie, tak że posłowie mogą się już ro>:Jech~ć do D 
kraju. domów. O terminie następnego posiedzenia zo~ O ODBUDOWIE WARSZAWY 

Po przemówieniu min. Dąbrowskiego, projek- staną zawiadomieni. W pierwszym punkcie porządku dzieane~o 
ly ustawy skarbowej i prowizorium bud żelowe- Przed przystąpieniem do porządku dziennego mm. Kaczorowski zreferował rządowy projek I 
j!o zostały odesłane do komisji. Dyskusja od- J\larszałek zawadomil Izbę o 7.wolnieniu p He••- dekretn o odbudowie Warszawy. 
będzie się przy drugim czytaniu. ryka Grosslelda (PPS), ze stanowiska kicrowni- Dekret ten ma na cel•1 usprawnienie akcji od-

W druj!im dniu obrad Sejmu, jako pierwszy ka Ministerstwa Że)!lul!i i rruano\lania Mini-
1 

budowy, która w dotychczasowym okresie urn
punkt porządku dziennego, była sprawa ratyfi- slrem 2.el! lugi p. Adama Rapackiego (PPS). P?- leżniona była od >:byt \\idu ooiroc!ków dyspozy
kacji układu polsko-czechosłowackiego. Spra- skwie dow1cd7ieli się również o miaoowrn1u I cyj<1ych bez sprecyzowanych kompetencj; 
wy te referował min. Modzelewski. ncwy-::h wiceministrów: Następnie Izba przystąp1l;i do :-:~łatw enia 

U podstaw układu leżą wnioski, wyciąónię- w Ministerstwie przemysłu i handlu p. Gross. wriosku Komi,ji spraw rngranicrnych o r~tyli-
te z doświadczeń ostatnie j wojny, która p~sta- kida (PPS). w Mir.i~terslwie rolnictw~ i rel.orm : hcję uklarlu polsko·czesk iel!o. 
wiła obydwa kraje w ohliczu śmiertelnego nie- 1 rc;l'1ych pp. Tbczowa (PPR) i Kowal?.w• lucgo Wszystkie kl11bv posel skie delegow,Jy i-olej. 
bezpieczeństwa. Dążenie do wspólnej obrony, I (PPS). w Mini,lersl wie- zdrnwia p . Sztache\k~~- n<' swych przedst<1,wicieli na mównicP celem 
na wypadek wzno11·ienia przez 'iemcy polit• k i go (Pf'R). w M1111, ier<lw1e skarbu P~· Kosc1?· rtożenia deklaracji w >pnwie układu. \Y/ imie
agrcsji wynika ze świadomości żywotnych in- skic~o (PPS) i Drcżn i~ka (PPR), w Min1slerdw1e niu Klubu PSL przem;wiał po~eł dr. Stan:sla•.1; 
teresów nie t)'lko naszych dwu sąsiednich kra oś\viaty pp. J?•Jio1iskiego (PPS i Garncarczyka Ja~usz . 
jów, ale i pokoju międzynarodowl')!o. 
Układ z Republiką Czechosłowacką mowi Układ przyjaźni z Czechosłowacją 

MOWA POSLA .JAGUSZA 

6ardzo wyraźnie, że w każdym wypadku, gdy 
jedna ze stron byłaby wcią)lnięta w działania 
wojenne przeciw Niemcom lub jakiemukolwiek 
innemu państwu, które sprzymierzyłoby się z 
Niemcami - strona druga natychmiast , bez żad- Układ pol~ko-c1ccho~lowacld o pr7yi a źni i ' dom~gały sie w •po•ób j"lk m>ibardzicj >:decyclo· 
nych rozmów, bez :radnej kwestii, zobowiąz;n .1 ,.·ząjemnej pomocy, klór~ pełnomocnicy r7ądó"' i wany zmiany na•tawit>n•3 eto Republiki C'rch". 
fest nieść pomoc wszystkimi środkami, będący- Polski i Czechosłowacji podpi~a l i w dn;„ 10 słowackiej. Uchwały te posłużyły sanacvi11emu 
mi w jej rozporząd1eniu. warca 1947 r. w Warszawie, ~tanowi w·if· ~ e o· [ rdimowi za powód do osbrżenia n1s o zclrad1; 

Następnie min. Modzelewski omawia prolo- \!•t•iwo w lańc11;:hu sojuszów obronnych , l!w~ran- ~ta nu. 
kół, będący załącznikiem do . ddadu. Czę~ć !ujących nam hc1pieczeń s two od stroni Nie. Również rządy przedmajowe wbre,, twi„Tdze
pierwsza tego protokółu mówi, że obie strony m·ec. Warlość 1el:!o, jako instrumentu konsolid~- niu posła Jędrychow~'kiego dokładały shrań w 
nie później, niż w ciągu dwóch lat, załatwią cji sił pokojowych w Europie, j<:~t tym wi~ ks~a, celu zawarcia sojuszu pol s ko-czechosłow;.c.k 1 e· 
zgodnie wszystkie kwestie terytorialne. \Y/ czę- z•! stoi za nim nie tylko rząd i popierające go :lo. Dojscie do władzy reżimu sar..acyjnei;!o u· 
ki drugiej mówi się o konieczności rozbudowy ugrupowania polityczne. ale ocenia go również n;emotliwiło te starania . 
~tosunków ~ospodarczych i kulturalnych mię- pczytywnie cały naród polski. Z tym większą więc radością witam " dzi< 
dzy obu krajami. Część trzecia przewiduje ZR- Polskie Stronnictwo Ludowe przywiąz) wal o 7n1ianę w ~tosunkach pol•ko-czPcho•łowa=!iich , 
pewnicnie Polakom w Czechosłoll'acji oraz rnwsze w ciąl!tt długie!-! lat swego islni1rnia wiei· i,lórej wyn1zem jP~l zawarcie soju>zu w dniu 10 
Czechom i Słowakom w Polsce możliwości roz- ka wagę do zbliżenia Polski i Czechoslowacji n;a.rca r . b w Warszawie. 
woju narodowego, politycznego, kulturalnego i uważając słunnie, że sojusz. polsko • czechosło. 
gospodarczego. wacki jest kClnieczoością dziejową, jest za•adni- NA SZLAKU HISTORYCZNYM 

Inaczej potoczyłyby aię dzieje Polski i Cze• 
choslowacji , a 7:apewne i Eu!'opy, gcliyby t• 
śmiałe i dalekosiężne plany wielkiego kr;:a zo• 
alaly urzeczywistnione. Nie doszło jedna:. d~ 
h:go gdyż na drodze do zjednoczenia dwóch 
brat~ich 11arodów stanęły wrate aiły niemiec• 
kie . 

BtĘDY PRZESZtOśCI 

Wiclk;e błędy, które popełniały nasze nara"• 
dy w ciągu dziejów odległych w czasie, al~ i 
stosunkowo bliskich oaszej pami~cl, umieli wy« 
korzystywać w znakomity sposób Niemcy. 

Okres czasu między pierwszą i drugą wojną 
~wiatową zamiast służyć naszym młodym orga
n;zmom państwowym do zespolenia wysiłków i 
l'Uęrgii narodowych w celu przygotowania o• 
brony przed niebezpieczeństwami niemieckiego 
najazdu, wykorzystany był przez krótk.1wzro„ 
crnych polityków w Pradze i w Warszawie, db 
rzui:ania sobie kłód pod nogi, do wzajemoeg1> 
s1kodzenia sobie w stosunkach sąsiedzk;ch i 
na arenie międzynarodowej. W k~)Dsel.wencji 
n:eporozumień i sporów oba nasze narody przy
płaciły w latach 1938-39 utratą niepodl~g:łości, 
bv zapomniały, że osłabienie jednego z nich iest 
o~łabieoiem drugiego. 

Tym trzecim, na którego korzyść obroci się 
pomniejszcnoe potęgi jednego, czy drugiego pań
stwa. słowiań~kiego, będą zawsze Niemcy ber 
względu na ich ustrój polityczny i barwę o• 
chronną 1 w jaką się ze względów taktycznych 
przystroją . 

Sojusz polsko ~ czechosłowacki jest sojuszem 
naturalnym, nie zrodzonym z chwilowej koniun
ktury, jak to słusznie podkreśli! wczoraj w 
swym przemówieniu mio. Modzelew~ki. 

WSPóLNY FRONT 

Wyrósł on z wielowiekowych tradycji sąstedz• 
kiej przyjaźni, sł·owiańskiego braterstw&, po
krewieństwa kultury i języka, a przede wszysl
ktm ogromu doświadczeń, jaloe wyniosły oha 
nasze narody z sąsiedztwa z Niemcami, zwłasz
cza w czasie ostatniej wojny. U podstaw tego 
rnjuszu tkwi wspólne dążenie obu krajów za
c!1odniej słowiańszczyzny, z.agrożonych w swym 
bycie pnez germańskiego w(oga, do zapewnie
nia ~obi• ~pokojnego i;ozwoju w oparciu o bez• 
pieczeń•fwo i wspólność obrony, co leży rów• 
nie;< w interesie utrzymania pokoju i bezpie• 
cze1ist wa światowego. 

Klub Polskiego Stronnictwa Ludowe)!o wita 
z. radością, zarówno sam układ o przyjaźni i 
w~półpracy, jak i zapowiedź rozstrzyi:dęcia 
wszelkich 5praw, a w szcze~ólności terytcrial
nych; wita również z zadowcleniem zapowied:t 
rychłego zawarcia umów, sLź<1cych odbudowie 
gospodarczej i kulturalnej obu państw ora~ fakt 
7..<.gwarantowania praw zasadniczych ludaości 
polskiej na Zaolziu. 

Sprawa 11aszych. rodakow "·"- Olza. ó.,.!„ nam 
zawsze bliska. Pamii;tamy o niej i w chwili o
becnej. Wszelako uwa.tamy, że oie może ona 
stać się zarzewiem ntenaw1fri czy ciąólych spo
rów mi<;dzy Polakami i Czechami. W'iertymy, 
że do czasu delinilywnego załatwienia kwestii 
Zaolzia, zgodnie z wolą zamieszka łe~o tam ludu 
w drodze bezpośrednich przyjacidsk1ch roqnów 
sąsiedzkich, poslaaowienia układu, ktńry jest 
przedmiotem debaty Sejmu Rzeczypo~pditej, 
zawarują naszym braciom na Zaolziu wszelkie 
możliwości rozwoju narodowego, politycznego, 
kulturalnego i gospodarczego. 

W lym przekonaniu i oceniając pozytywnie 
układ polsko - czechosłowacki z dnia 10 mare& 
1<}47 roku Klub Polskiego Stronmctwa Ludowe. 
gc• b~dzie glosował za jego ratyfikacją. 
u~tawa o ratylik:tcji układu połsko-czedde· 

gv z.ostała przez Sejm uchwalona jednomvślnie . 

Nasl~pnie omawiane były ~prnwy gospodar
cze. W kwastiach tyc~i zabierał głos z ram:enia 
PSL poseł T. Now<k. Przemówienie posła No· 
waka w sprawie Hmorządu rolniczego pcdaje. 
my na innym miejscu. 

Po załatwieniu tych spraw min. Radki„wicz 
mówił o wykonywaniu amnestii. 

Według podanych przez Ministr~ ~ B;zpie
cztńsłwa cyfr, do dn. 15 bm. zostało zwolnio· 
r.ych 7. więzień 25.265 osób, Z tcito 17 780 o
srib odsiadywało wyroki sądów, resrla była 
przetrzym) wana w :śledztwie. 

Do dn . 16 bm. aa całrm terenie R. P. ujawni
lfl ~ię i )tregulowało swój btosunek do Państwa 
36.561 osób. Zdano broni władzom bczpierzeń
>twa JO 426 jednostek. W liczbie ujawnionych 
znajduje się około 8.00J członków band i od
działów le;inych. 

Min. Radkiewicz kończy swe przemówienia 
ostrzeżeniem pod adresem nieujawnionvrh je
szcze czło„ków podziemia , iż po 25 bm ust!l
r.ie dla nich dobrodziejstwo amaeslii i będ'l 
ści!lani za swą zbrodniczą działalność. 

* 
Obecnie wszystkie te sprawy znajdują się w , cv.ym ~a.runkiem zachowania. wolności .. niepo.d: 

1tadiwm realiz~cji. j Iegfośc1 ! swobod~ego rozwoiu. obu, na!b~rd;. 1 e1 O doniosłości i znaczeniu tego sojuszu mó· Na zakończenie Marszałek zawiadomił Izbę 
Układ o przyjaźni i wzajemnej pomocy z. na zach.od wysu~1ętlychLnarodow stlow11ns~1ch. wią dzieje i wit>kowe doświ'ldczenia. które W)'· o dwóch interpelacjach ~łubu posł.._iw PSL: 1) 

Czechosłowacją, który podpisali>imy po takim-I Polsk1e Str~nnic .wo n~o~e .s arało r-1ę w kazały, że ilekroć oba na•ze narody byh skłó- Dr R>:ądu R. P. w sprawie długotrwałego prze. 
te układzie o przyjaźni ze Związkiem Radzie.::- drodn be7.posredntch wysiłkow 1 P.0~rze 7. na- ccne i zw.iś<1ione , ~lawały się łatwym łupem I h'7;YmY'va~i~ w areszcie śłe:łczym Stanisława 
kim i .Jugosła" ią - mówi min. Mod7 <> lcwski - I ci<k na .s.anacy1ne . rzą~y. przedwrz~smowP. rl.0 : żądnP.go zaborów 1 )!r<• bieży germań~kie!!o wro- 11 Mierzwy 1 mn.ych członków PSL z wojewódl· 
stanowi ogniwo 11kladó'' • którycl1 sen~ ustana-· rr.owadztc do zachu~rzgnięcia w57.ł~w przyp~m i:a. Zespolone zaś w przyjaźni i wys Jk„-h u· twa kr~kow~ktego, 2) Do Ministra Spraw'edli
wia na Odrze i Nisic nic lylko !! < ~nice Polski. mtcd 7 y narodm r .ol•kim, c7 esktm 1 slowacktm miałv nie tyli.o 31,utoc;mip •ię brnnić a ei od-1 "ofoi w sprawie zwolnienia z s~.d::wn;clwa 
ale granice SlowiańslCZFnY P~kty te 5Jużą "" celu 1?ud?wa~11 ·~ walu obronnego pPed za- nosić nad wrogicrr wspaniałe lWYci1;

0

3 twa. Uo~' i:.rzc,~od·1'czącc,'łn Wvdzi.,łu Zamicj>cowc~o J:.. 

3 prawie pokoju curopcjskit'!!o i nic mają nic kusa1~1 mem1eckimi. . j wfldcm tc:;:o jest c!ioćby Grunwald. I s:c!sk1c~c, Sąd~ O!cręgowcgo w Sanoku dr. Al-
wspólnego z różnego rodz:aju insynuacjami Byh~my stronnictwem, które z całą de1erm1· , Wielkie plany Bolesława Chrobrego, zmierza- !reda Janow~k1c~o. 
~. u.stalaniu jakiejś p.olitycznei Europy ~schod- nacją przeciwstawiało się zgu.bn.ej polityce I jąc~ do zjedno~zenia. Pol.~ki i Czech w iedno I Marsz~.łck nie zJ!o~ził si~ na odcLylJnie in
DleJ. _Dowode~ .te~o jest, .te. '.ozmaw1~my o B.ecka, 1dą~e~o Tęka w rękę z na1w1ększym wro. pansh~o, w. ra.zte real.1zac11 mo~ły zapewnić ze· l.erpel.ac)l1 o co prosili posłowie PSL i oglosi! 
układzie o przyp1zni z Franc1ą 1 ze chętnte pod- g1cm dowtrnszczyzny przeciwko Czechosłowa- spolen1e bliskich -;obie plemiennie Pola\jw i c,ecyzię przesiania ich do adresatów. 

piszemy każdy 11klnd, ć1• · ;i.r~nl11jący nam pokój ci!· Na zieżdzic naszego st~·ouniclw~ w Tu~o· Czechó v w ieden potężny naród z:achodnh~j .Jo-'. Na tym zakończvl się tri: dniow •Jbradv 
na naszych zachodmch gramcach. na ustalonych vie "' 1938 r. zapadły doniosłe uchwały, ktore I w1aiiszczyz:ny I Sejmu y y e 

• 
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FR. WóJCICKI jB· MATUS 

Jak . Sejm kontroluje działalność rządu 
I Odpowiedź autorowi 

„Minerwa pisząca" 

Jednym z zadań naszego Sejmu U- interpelacją i ewenfualr.ie iresdq cd- powstrzyma od posunięć i działalno- Nie jest w zwyczaju polemizować 
stawodawczego jest kotrola działalno· powiedzi rządową, po czym Srjm u· ~ci, które mogłyby przynieść państwu we własnym piśmie, ale gdy znany; 
śd rządu. Te uprawnienia Sejmu wy- chwałą decyduje, czy ma się odbyć szkodę, obywate1owi wyrządzić krzy·· skądinąd człowiek bierze się do uogól~ 
raźnie określa tak zwana mała konsjy- rozprawa. Dyskusja kończy się wnio- wdę, a ich wcześniej czy później· do- nień, godzących w sprawy zasadnicze, 
tucja, uchwalona przez większość sej · skiem, że Sejm przyjmuje, względnie ! prowadzić do niesławy. brak odpowiedzi mógłby być uważa-
mową. nie przyjmuje odpowiedzi rządowej · Dla pełnego wykonania tej kontroli ny za zgodę. 

W jaki sposób Sejm wykonuje ię do wiadomości lub też wzywa Rząd posłów nad organami rządowymi wi- Pisze p. „Stanisław Brzost" w do-
kontrolę? do udzielenia pełniejszej odpowiedzi nien być ścisły kontakt między po- datku do Gazety Ludowej - Litera tu· 

Generalnym rachunkiem rządu wo· na plenarnym posiedzeniu. , słem a wyborcami, czy to w formie ra i sztuka, w artykule „Minerwa pi-· 
bee Sejmu jest okres sesji budżetowej. W ten sposób w drodze interpelacji I bezpośrednich spotykań, czy ież w sząca" tak oto: 
Wówczas to poddawana jest kontroli posłowie mają możność poruszania drodze korespondenc)ljnej. ,,Najazd kobiet na naszą literaturę 
działalność każdego ministerstwa, ba· bolączek naszego życia państwowego Należy wzmóc i usprawnić ·łę kon- przybiera rozmiary narodowego kata
dana jest każda pozycja wydatków. z najdalszych zakątków Polski. Wła- trolę, aby wprowadzić do nowej ad; klizmu. Zjawisko to wymaga głębszej 
jej przeznaczenie, celowość oraz pod- dze prowincjonalne pa6stwowe i sa- ministracji zasadę panowania prawa i analizy naukowej celem wynalezienia 
dawania krytycznemu naświetlaniu morządowe oraz ich urzędnicy winni zrozumienie przez urzędnika, że on środków przeciwko wyjaławiającemu 
także polityczna strona zagadnienia. tej koniroli parlamentarnej podlegać. jest dla obywatela, a nie obywatel dla wpływowi jednopłciowej literatury. 'V, 

Najczęstszą jednak formą kontro\; Ta świadomość tej kontroli często ich niego. tej chwili jednak największych spusto-
działalności rządu przez parlament -· -- szeń dokonywują kobiece „środki pi-
jtSł interpelacja. Jest to forma zapyia · , sarskie" w dziedzinie literatury dla 
nia, skierowana na piśmie przez po· w drua'ą roczn1·cę układu Polski· z ZSRR dzieci i młodzieży. Szał najpotworniej-
sła lub grupę posłów do rządu lub po· 0 szych nonsensów z punktu widzenia 
szczególnego ministra w sprawie do. d ·1 · d · k ' · · t tyczącej działalności rządu lub jego or- W dniu 21 kwietnia odbyła się Aka-

1

1 wicieli Rządu, organizacji społeczno- pe agogi u ziec ·a swięci am strasz-
ganów, względnie poszczególnego u- demia dla uczczenia drugiej rocznicy politycznych, delegatów piast0owskich liwe triumfy„.:•ln . . ł , . 
rzędnika. Interpelujący poseł podaje układu o przyjaźni, pomocy wzajem- I Ziem Odzyskanych - wyrażają swą Jest to uogo ieme zgoła mew asci-
rządowi wypadek bezprawia lub wia· nej i współpracy między Polską a 

1
1 najgłębszą radość z dalszego zaciesnie- we i ośmieszające trochę autor.a. 

domość niepokojącą go i zapytuje, co Z.5RR. · nia węzłów przyjaźni, opartej na zro- kAbstrahNując odhartykułu p. Nałkow: 
rząd zamierza robić, aby winnych Uroczysfość zagaił Marszałek Sejmu z.umieniu interesów ogólnarodowych s iej w owinac Liter.ackich, któreJ 
bezprawia ukarać i zapobiec na przy- Kowalski, powracając pamit:cią do o- obu krajów. to. artykuł wywołał napad P· Brzosta 
szłość tego rodzaju wypadkom. wych dni 1945 roku, gdy w -ogniu walk Na przestrzeni dwóch lat trwania u- na kobiety-pisarki, musimy stwierdzić, 

Niektóre regulamiRy obrad ciał par- na wspólnej drodze ku zwycięstwu kładu polsko-radzieckiego osiągni~ie że Nałkowska jest autorką wielu cie
lamentarnych wymagają, by interpe- t"ad hitleryzmem - zadzierżgnęły się zostały rezultaty, jakimi będziemy si~ kawych i wartościowych powieści, nie 
!acj~ był~ podpisana przez pewną węzły przyjaźn.i i. bratersN:a m!ędzy zawsze szczycić. mających nic wspólnego z grafomanią, 
1losc posłow. Według obowiązują re~ naro~em _Polskim I narodami Związku Układ ten stał się nieo<lzownym a jeśli nawet jej ostatnie prace są słab-
go dotychczas regulaminu obrad se:- ! Radz1eck1ego. składnikiem ogólnoświatowego poko- sze, to i uwielbiany swego czasu Sien-
mu Ustawodawczego - każdy poseJ Z kolei głos zabiera prezes Towa- ju, na czym oparta jest jego trwałość. kiew1cz, obok Krzyżaków napisał sła· 
może zgłaszać interpelacje do la~J.i r.zystwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej, Nasża granica zachodnia wyznaczona biutkie „Na polu chwały". 
marszałkowskiej. Mars.zalek nie jest min. świą.tkowski i wicewojewoda ślą- przez konferencj~' w Jałcie i Poczdamie Jest w międzywojennej i obecnej li· 
obowiązany odczytać treści interpe)a- sko - dąbrowski Arka-Bożek, jako jest wyrazem pokojowego ducha i pra- teraturze polskiej wiele nazwisk. kobie- · 
cji, a jedynie podaje Sejmowi do wb- przedstawiciel rdzennej ludności poi~ gnienia, aby zapewnić całemu światu cych, których nikt i nic nie wymaże, / 

domości, z jakiego klubu po3łowi~ skiej Ziem Odzyskanych. bezpieczeństwo przed nową możliwo- jak Maria Dąbrowska; Zofia Kossak· 
wnieśli interpelacje i w jakiej sprawie. Na zakończenie części oficjalnej min. ścią agresji niemieckiej. Dzięki kon- Szczucka, Jasnorzewska - Pawlikowska, 
Następnie biuro sejmowe przesyła fe Świątkowski odczytuje depesze od ge- sekweninemu i stanowczemu stanowi- Boguszewska, Radlińska i inne. 
interpelacje do rządu lub ministra . :!o Peralissimusa Stalina do premiera Cy- sku narodów miłujących pokój, a w A że grafomanek nie brak. to nie 
],fórego została skierowana cel~m u rankiewicza i od ministra Mołotowa szczególności dzię!d nieza·chwianej po· kwestia płci, ale człowieka; mogłabym 
dzielenia odpowiedzi. w spra.w.ie pn· do min. Moqzelewskiego. Teksfy de~ stawie Związku Radzieckiego, nikt nie dziesiąt~ami cytować mężczyzn ze 
ruszanej· w interpelacji. pesz sala przyjmuje hucznymi okla- jest i nie będzie w stanie zmienić de~ wszystkich obozów politycznych, pi· 

Jeżeli interpelujący poseł nie zado- tikami. cyzji, gwarańtujących możliwości po- szących i drukujących nonsensy. 
woli się odpowiedzią rządu luh jef1o Marszałek .Kowalski odC.Zytuje pro- . kojowego rozwoju w Europie i całe- Odnośnie literatury dla dzieci i mło
przedstawiciela, albo jeżeli w cią!Ju jekt rezolucji, \dórq zgromadl{eni mu światu. Naród Polski wdzięczny dzieży obiektywnie 'stwierdzić należy, 
czternastu dni rząd nie udzieli odpo- przyjmują dłup,o niemilknącymi okla- jest narodom Radzieckim za ich po- że są pisma i książki redagowane przez 
wiedzi na wymienioną interpelację -- skami. moc w dziedzinie odbudowy naszego kobiety, w których kobiety piszą, a sto- ' 
l?oseł ma prawo . żądać, by mar~załek Brzmi ona następująco: kraju. W sojuszu i przyjaźni z naroda- ją na wysokim poziomie, jak Iskierki. 
Sejmu umieścił interpelację na po- „Zgromadzeni na ·manifrstacji przy- mi Zw. Radzieckiego widzi naród pol- Płomyk, Płomyczek, świerszczyk, jak 
rządku dziennym obrad Sejmu. <lcy jaźni polsko-radzieckiej w Warszawie ski jedyną· słuszną drogę rozwoju w jednodniówki Wydz. Kob. PSL. 
i;prawa znajdzie się na porzącl.h.i ::c. okazji ll rocznicy podpisania układu kierunku utrwalenia pokoju i postępu. Sądzę więc, że tempei:ament poniósł 
dziennym ·- interpelacja zosta;e cu· przyjaźni i pomocy wzajemnej i współ- Naród polski wiecznie stać będzie na \ p. Brzosta za daleko, mianowicie w 
czytana, poseł interpelujący ma pn» pracy powojennej pomiędzy Polską straży tych zasad. sferę tak popularnego wśród Polaków 
wo w ciągu dziesięciu minut tWH1J- i Związkiem Socjalistycznym Republik Przyjaźń polsko • radziecka niech błędu: niewłaściwych uog0lnień na po· 
nić potrzebę zarządzenia dyskusji Mld Radzieckich - w obecności przedsta- trwa i krzepnie". dłożu emocjonaJnym. 

CZEStA W PONIECKI 

W dziesiątą rocznicę 
drugiej bitwy pod Racławicami 

W dniu 17 kwietnia 1937 r. na 'sławnych polach racławickich 
chłopi polscy stoczyli druigą historyczną bitwę i odnieśli dru
gie historyczne zwycięstwo. Od tego dnia upłynęło już dzie
sięć lat. W dziejach narodu nie jest to okres długi, ale już wy
starczający, by o drażliwych i bolesnych sprawach mówić ze 
spokojem i naświetlić całe wydarzenie obiektywnie. Zadanie jest 
o tyle ła wiejsze, że winni albo już nie żyją, albo są poza grani
cami państwa i wydaje mi się, że do powrotu nie mają ochoty. 
A zatem o chęć zemsty nikt mnie nie powinien posądzić, 

Cenzura sanacyjna, prasie niezależnej. o drugiej bitwie racła
wickiej pisać nie pozwoliła . Akta procesu racławickiego w cza· 
sie okupacji niemieckiej gdzieś zaginęły. Czas upływa, a w pa· 
mięci ludzkiej szczegóły szybko się zacierają. Uważam za sto• 
sowne odtworzyć to, co jeszcze w mej pamięci z tego okresu się 
zar.howało. 

Już wtedy pachniało wojną 
Chłopi z Racławic postanowili na swych historycznych po· 

lach uczcić pamięć Tadeusza Kościuszki i Bartosza Głowackie
go. Władze naczelne Ruchu Ludowe~o 'ustosunkowały się du 
tej propozycji pozytywnie. Po całej Polsce rozeszło się rado
sne zaproszenie, wzywające chłopów, by na dzień 17 kwietnia 
1937 r. przybyli jak najliczniej do Racławic. 

Zmawiali się chłopi ochoczo, chcieli swą wolę i moc światu 
pokazać. - Trzeba się porachować ilu nas jest! Racławice 
chwyciły ludzi za serce. Zanosiło się na jeszcze potężniejszą 
manifestację, niż w Nowosielcach. 

Warto ,Przypomnieć, że był to właśnie okres, kiecfy widmo 
dru!!iei wszechświatowej wojny po raz pierwszy wyraźniej uka
zało się na horyzoncie politycznym. Zaraz po włączeniu Au· 
strii do Niemiec, Hitler skierov.tał swe pretensje pod adresem 
naszego Pomorza Chłopi rozumieli, że pachnie to wojną. To też 
w dniu 17 kwietnia 1937 r. chcieli z Racławic dać Hitlerowi od· 
powiedź, że w obronie granic. Rzeczypospolitej staną zwartym 
murem. Z Racławic chciano wysłać pod adresem paktujących 
dyplomatów ostrzeżenie, że za granicami Trzeciej Rzeszy czai 
się widmo nowej wojny. 

Taki był cel manifestacji w Racławicach 

Składkowski był innero zdanlia 

Niestety, Składkowski i Dziadosz by-li inne.go zdania. Woj ny 
nie będzie, bo przecież Hitler podpisał z Beckiem pakt 11ieagre
sjL Więc to chłopskie „zbiegowisko" jest niepotrzebne. Znowu 
będą krzyczeli - „Niech żyje Witos!", Zno1'1u będą żądali 
amnestii dla Witosa, Kiernika. Bagińskiego i Libermana. Zno
wu będą się domagali współudziału w rządzeniu Polską, roz
wiązania sejmu• i' przeprowadzenia niesfałszowanych wyborów 
do ciał parlamentarnych i samorządowych. Jeszcze raz wyka
żą świa tu swoją siłę. 

Przestraszyli się ozoniarze chłop~kiej manifestacji na cześć 
wodza w sukmanie. Radzono długo, aż wreszcie zrozumieli, że 
w społeczeństwie polskim są niczym, że Racławfoe mogą być 
początkiem ich końca. 

Przyg·otowano większą prnwokację 
Zakaz odbycia patriotycznej manifestacji w Racławicach mu

siano czymś umotywować. Składkowski i Dziadosz wymyślili 
powód arcy poważny. Do starej i oklepanej formułki: ,.ze wzglę
du na bezpieczeń two i porządek publiczny, podanie panów za
łatwiamy odmownie" - dodano coś oryginalnego: - „ze wzglę
du na to, że w powiecie miechowskim bydło choruje na pry
szczycę, nie możemy panom udzielić zezwolenia na odbycie ma
nifestacji w Racławicach, albowiem zaraza została by przez 
ttczestników manifestacji rozniesiona po innych terenach Pol
ski". 

ów hisforyczny zakaz wojewoda kielecki p . Dziadosz przy
słał na moje ręce w południe 15 kwietnia "1 937 r .. a więc na 
półtora dnia przed terminem szeroko zapowiedzianej i przygo
towanej manif'estacji. Warto dodać, że na ową decyzję władz 
cz<'kaliśmv półtora miesiąca. 

Zrozumiałem, że przygotowano większą prowokację. Nie
zwłocznie zatelefonowałem do marszałka Rataja, który mi po· 
lecił wysłać do wszystkich ważniejszvch ośrodków organizacyj
nych telegramy, odwołujące zapowiedzianą w Racławicach ma
nifestację. Lecz, niestety, czas był za krótki, nie udało się 
wszystkich w porę ostrzec przed zorganizowa-ną prowokacją 
i dlatego w Racławicach rozegrała się drwga historyczna bitwa. 

Prowokatorzy działają 
Odwołanie dotarło w teren późno i tak niespodziewanie, ze 

ludzie nie wierzyli, - bo któż by w wolnej i niepodległej Pol~ 
sce móg:ł zakazać uczczenia narodowych bohaterów . ..,.. To chy
ba jakieś nieporozumienie! A może to tylko w naszym powie·· 

cie sanacja pdciła taką bujdę po Ło, żebyśmy · się nie zeszli. 
Im nie można wierzyć co powiedzą i co napiszą, to akurat kłam• 
stwo. Sanacja wyznaje taką zasadę:-„kłam, ile wlezie, a zaw• 
sze znajdzie się głupi, co uwierzy". Więc do Racławic trzeba 
nam iść, nie~h zobac~ą n.aszą_ siłę!. - T~~ rozumowali chłopi 
·w przede dniu zapow1edz1ane1 mamfestac)l. 

Oddany do dyspozycji wojewody Dziadosza Wydział śled· 
czy w Kieleach, wysłał w dniu 16 kwietnia w okolice Racławic 
s~ych tajnyc? agentów. ~ oni w wielkiej mierze przyczynili 
się do tego, ze do Racławic poszło około 20 tysięcy chłopów, 
Jak wykazał późniejszy proces racławicki, w Miechowie star
szy przodownik Wydziału śledczego w Kielcach, niejaki Jargot, 
przebrany za chłopa, chodził po wsiach powiatu miechowskiego 
i namawiał chłopów, by szli do Racławic. Tenże. Jargot 
w .mJeszkaniu Leszczyńskiego w Lelowicach przedstawił się za 
dz1~facza. ludowego z Małopolski, a Iia dowód pokazał nawet 
leg1tymacJę członk?wską. Jargot namówił Leszczyńskiego, by 
poszedł do ~aC;ławic, a następnego dnia po krwawych wypad· 
kach racław1ck1ch, przyszedł go aresztować. 

Dziadosz ściągnął policję z całego województwa a Składkow
ski przysłał swą osławioną rezerwą policyjną z

1 

Golędzinowa 
i Mostów Wielkich, W nocy z 16 na 17 kwietnia przewieziono 
ich do Racławic, by rozprawili się z chłopami za to, że chcieli 
uczcić Tadeusza }j:ościuszkę i za to, że chcieli wziąć współod• 
powiedzialność za losy Polski. 

Szli wszyscy do Racławic 
• Była n~ed~iela 17 .kwie_tnia 1937 roku i przecudna wiosenna po• 
l(oda. ~iem1a budz;ła sui . ze snu. Zieleniały pola, łąki i sady. 
W, pow1etr7u, pa~hmał~ w1~sną. .ze wszystkich stron, wszystki· 
m1 ?roga,m1 1 _n11e1z~m1 szli l~dz1e do Racławic. Szli wszyscy, 
kobiety 1 męzczyzru, starzy 1 młodzi - podążali ku tym sa
mym polo.m, na których ich pradziadowie okryli się wiecznj\ 
sła,~ą. .~ · wyo?raźni migały i~ ~ar"':'ne krakowskie sukmany, 
pawie p_10r~ •. bo1owe sztandary 1 mezliczone racławickie kosy„. 

- W1dz1c1e - tu, na tym polu stał na koniu Naczelnik Ko
ściuszko - tł_umaczy~ młodym stary Wojciech. Na tych polach 
stał.y chłopskie bataliony, a tam pod laskiem były moskie' •skie 
regimenty, na tej górze co widzicie kopiec i krzyż - stały 
moskiewskie armaty. 

Z wie~y. racławickiego kościoła dohtywc.ł głos sygnaturki. 
-:--- .Posp1es~~y .do kościoła - rzekł stary dziadek, a po na· 

bozenstw1e po1dz1emy pod kopiec Kościuszki. 
I ~a starnn Wojciechem, który z opowiadań dziadka nie jed

ną ciekawą rzecz zapamiętał, podążała w stronę kościoła spora 
(romada ludzi. -
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-projekt amerykański ogranicza 
się wyłącznie do dziedziny 

W dalszym ciągu obrad kon- Projekt traktatu zawiera :; wojskowej. Francja natomiast • 
Z obrad moskiewskich 

ferencji moskiewskiej ministro- arłykułów, które przt:widują: jest zdania, że warunki rozbro- 11=•._aa ... ••---• 
wie spraw zagranicznych oma· 1) Wszystkie niemieckie siły jenia należy również rozciąg-
wiali sprawy związane ze skła- zbrojne i formacje paramilifar-1 !ląć na dziedzinę gospodarcz<l 

SW IAT 
dem i procedurą konferencji ne zostanl\ całkowicie rozbro- 1 naukową. 
pokojowej. jone, zdemobilizowane i roz- Min. Mołotow zaproponował C • 
Według projektu min. Mar- wiązane. ~~odukcja lub import ~~ianę tytułu tra~tatu, a o.dno- • zwarta r~czn1ca 

shalla, na konferencji pokojo- sprzętu woyennego do Niemiec !>me punktu trzeciego proyekiu powstania w ghetc1e warszawskim 
wej obowiązywać powinna ta· będ& zakazane. Zakazane be- domagał się kontroli Czterech I 
ka sama procedura, ja~ na Ge- ~~ie również istnienie wszei- n~d ZagłębieJ? Ruhry„ W spra- _Dnia 19 kwietnia 1?47 roku witym zaparciem się siebie, z 
neralnym Zgro~?dzenm ONZ. KIC~ urządze~ o charakterz~ wie punkt~ p1~tego mm. Moło- mm~ła .czwarta. rocznica po~- ol?rzy~i.ą ~~cą.~ucha w im!~ 

W konferenq1 . wed~ug ~01skowym, instytutów badań tow uwaza, ze pro}>Qnowany , stania zydowsk1ego w ghetc1e w1ellóe1 1de1, 1de1 1 nam wspól· 
Marshalla - pow111ny wzu\Ć i 1 t. p zć' łnonych dla celów prze.z Amerykanów 25-cio let-1 wars.za wskim. Dnia 19 kwiet- nej, bo tworzenia lepszego ju~ 
ltd.ział państwa, które wypo- wojskowych. ni okres okupacji Niemiec jest nia 1943 roku Niemcy rozpo- tra, i walki z wrogiem Europy. 
wiedziały wojnę Niemcom. '.l.J Cztery mocarstwa siwo- n:ewystarczający i wypowie-l c;~ęli ostaieczną likwidację ży- Niemcami. żydzi ghetta wa'ł°' 
Uchwały konferencji pokojo· rzą czterostronny system in· dział się za przedłużeniem cza- dów w Warszawie. szawskiego oddali swe życie za 
wejo~dą miały jednak charak· spekcji, który wejdzie w moc, sokresu ważności układu do 40 Wiosna 1943 roku przyniosła wspólne dzieło narodów wa!• 
ter rekomendacji dla mini- E:ay .zakończy się sojuszniczd lat. tragiczne chwile dla narodu czących z przemocą hitleryz• 
strów spraw zagranicznych je· okupacja Niemiec. System in- Min. Bevin wyraził zgodę nu żydowskiego, którego wróg mu. Sztandar biało-czerwony# 
dynie w tym wypadku, jeżeli spekcji powierzony będzie ko· podjęcie rozmów w sprawie postanowił zniszczyć w barba- nasz sztandar polski, powiewa
głosować za nimi będą m. in. rnisji kontroli, zorganizowane; paktu czterech w myśl projek· r~~yński,' bestialski wprost spo- jący smutnie. na murach boha• 
213 tych państw, które sąsiadu· na podstawie czterostronnej. tu amerykańskiego. W sprawie sób. Barbarzyństwo Niemców ferskiego ghetta, był wyrazerri 
ją .z Niemcami lub brały zbroi- 3) Cztery mocarstwa zobo- Zagł('bia Ruhr~ oświadczył je- s.tcło się wtedy całkiem jawne braterstwa naszego .z .t.ydamł. 
1~y udział w wojnie przeciwko wiązują się uznać, że wyraźne dnak, że nie może on zgodzić dla ogółu społeczeństwa, na- Polacy okazali wiele sympa ... 
Niemcom. Uchwały, przyjęte przyjęcie przez Niemcy punktu się z iezą wysuwaną przez siąpiło potwierdzenie pogłosd< tii broniącym się żydom. Wy• 
zwykłą większością państw 1-go i l-go stanowić będzie za- Francję . o okrucieństwach i zbrodniach, st&piły więc organizacje pod-
wyżej określonych, zostaną st1dniczy warunek zakończenia Po dłuższej i szczegółowej których dokonywali Niemcy wf ziemne ze swą cichą, tajną. 
wzięte pod uwagę przez mini· c·kupacji Niemiec. wymianie zdań w dyskusji nad obozach koncentracyjnych. Na r.iewielką wprawdzie, ale po• 
sirów przy opracowaniu trak- 4) Komisja kontroli będzie projektem paktu czterech po· oc~ach całej Warszawy ginęły krzepiającą żydów na ducha 
tatu pokojowego. stale informowała Radę Bez· ruszane były zagadnienia, któ- juz nie jednostki, nie grupy lu· pomocą. Polacy podejmowali 

Minister Bevin i Bidault w 'I p1eczeńsiwa ONZ o swej dzia· re już niejednokrotnie poda- dzi,, lecz część narodu żydow· kilka uderzeń na Niemców a• 
zasadzie zgodzili się na propo- łćilności, przedstawiając rapor· 1valiśmy z okazji innych ro.z- ~ldego, w tym kobiety, starcy I tokujących ghetto, przyczynili 
zycjP. Marshalla, zastrzegając: ty, \t każdym wypadku, który mów, a które nic nowego w 1 dzieci. W urszawa widziała się niemało do dezorganizacji 
ię jednak, że ostatniej odpo- na~unie podejrzenie pogwałce- konsekwencji nie przyniosły, pogwałcenie praw człowie- niemieckich wyjściowych po· 

wiedzi co do projektu udzielą nia zarządzeń punktu 1-go. gdyż ministrowif" żadnych kon· czeństwa, widziała krwawą zycji. Ghetto mimo wszystko 
po dokładnym pr.zestudiowa· Cztery mocarstwa będą mogły kreinych uchwał nie powzięli. rzeź. padło, lecz ta zburzona już w 
mu wniosku. wówczas podjąć natychmiast Według nadchodzących wia· Lecz społeczeństwo żydow· 1943 roku część naszej stolicy 
Min. Mołotow natomiast za· akcję celem położenia kresu o- domości, które jednak nie po~ skie postawiło sobie za zadanie stała się symbolem zwycięstwa 
proponował ustalenie takiej mijania zarządzeń. Cztery mo- twierdzają się, konferencja mo-j przeciwstawić opór, nie dać się moralnego nad barbarzyń· 

procedury, jaka. obowiązywała carstwa będą sie. porozumie· skiewska ma się ku końcowi. mordować bez walki. stwem. 
na konferencji pokojowej. Na- wały celem przeprowadzenia Min. Bevin jakoby przygoto· Rozpoczęło bój, choć los tra- ZACIĘTY OPóR POWSTA!liĆóW 
słępnie Mołotow przypomniał, układów, określających liczeb- wuje się wraz z delegacją do giczny był niemal przesądzony. ' GRECKICH. 

ii delegacja radziecka stoi da- r.ość i skład siły zbrojnej, któ- opuszczenia Moskwy we wto· Wystąpili więc inicjatorzy i or- Mimo ~enerailnej ofensywy ~eckiclt 
lej na stanowisku, że w konfe- rą 1każda zestronbędziemusia· rek, dnia 22 b. m. ganizatorzy żydowskiego blo- wojsk rząd<>wych przeciwko po· 

rencji pokojowej powinny ła postawić do dyspozycji dla W tym samym jakoby czasie ku antyfaszystowskiego, który wstańcom, armia rządowa specjal

trać udział tylko państwa SI\· celów, wynikających z łraktt1tn. ma opuścić Moskwę min. Mar· powołany już był w194lr.Blok aych sukcesów n:e odniosła. W miarę 

d N · t 5) T kt t t f • h Il d l · t b T ł posuwan:.a się oddziałów rządnwych 
:.la ujące z iemcami oraz e, ra a en pozos ame w s a wraz z e egaqą amery- en zmo 1 izowa wszystkie w ~órzyste okolice Grecji, napotykaią 
które przeciwko Niemcom mocy przez lat 25 z 6-cio mie- h:ańską. Jak podają korespon- możliwe siły przeciw wrogom; one na coraz bardziej zacięty opóT 

vvalczyły zbrojnie. sięcznym uprzedzeni~m o po· cienci pism, min. Marshall kon- w walce zjednoczyły się wszy- powstańców. 
Następnie ministrowie ohra- rrzeqie przedłużenia go lub ferował na l\remlu z genera!is" stkie organizacje podziemne . ~iadomości nadchcx!zące z .Grecji 

dowali w sprawie składu ko- zmodyfikowania. simusem Stalinem, lecz treU na terenie ghetta. · Złączyl\ si~ św1a~c~ą o akt"iwn~1 postaw1e P?• 

mitetów stałych, które mają Min. Bidault, zabierając głos rozmowy trzymana jest w ści· d~iałacze PPK, Poale-Syjon Le- ;.;;~~;~'hw .fó~;;~st:~~~a~j~:';ac:w~~~ 
współpracować z Radą Mini· stwierdził, że Francja kilkakro- słej tajemnicy: w1ca, Haszomer Hacair. szcza w A.acedo.ni~ Egejskiej, ~ Tra· 

słrów na konferencji pokojo- tnie .zaznaczyła swą .zasadni· Korespondent agencji „Fran·· Powstała Żydowska Organiza· cji i południowym Peloponezie. W 

wej. czą .zgodę na propozycję ame- ce Presse" przypuszcza, iż te- ej~ Bojowa z przywódcą mło- mektóry4:h okręgach po;:stańcy nięli 
W nast.,.pnym dniu ministra- rykańską, uważając za konie- matem rozmów była spraw11 dzieży żydowskiej, Amelewi- szereg wiosek. W Lakonu ~ddziały P0 • 

· d' "1· d l · · b f i k t kt f h · · M c· e · l wstańcze zaatakowały woiska n:ądo. 
wie po j~ 1 ys msyę w sprawie czne, y uroczys y . ra ta r,a u cz e~ec , poni.ewa;2 ar- z m, na cze. e. we w cdlegilości 1o km. od Sparty 

projektu paktu Czterech Mo- skonkretyzował odpow1edzial- shall prosił o audienqę na· Walk? zacięła, walka strasz- W dniu 11 kwietnia oddziały pO" 

ca.rstw. Projekt z?siał przedst~· ność i zobow~ązania. mocarstw, tych.miast po posi~dzeniu ~ady I ~a ~ wielokroć większymi ~i· wstańcze '!'.sile 350 tokiier~y zaata· 

w1ony przed rokiem przez m1· którym zostaye powierzone za- l'hnistrów, w czasie której Mo· łam1. wroga, trwała 3 tygodnie . kow~ły mieiscowość ~aopsam na P?· 

ntstra Byrnesa w celu zapo- danie uniemożliwienia odro- łoiow przedstawił swoją kontr- , Setki bomb i pocisków spada· ł~dmowych stokach ~lu~pu. Powdst~n: 
· · · R d C i d · h N. · · · i ły n <1h ft · ł , cow odparto po zac1ęte1 walce zię 

inama s1~ z mm a y z e· zema agresywnyc 1em1ec. propozycję w sprawie ego pa· ~ t:1 e o, emę o mnostwi:, ki posiłkom które przybyły od str04 

rech. .~ ia: ..- Jednakże - mówi Bidault - kru. ludzi. Żydzi walczyli z całko· ny morza. ' 

Bitwa 

Po nabożeństwie aż się zaroiło od chłopów. Wszyscy ruszyli 
pod kopiec Kościuszki. Lecz usadowione na wzgórzu konne od
działy policji granatowej zagrodziły chłopom drogę. Rozległ 
•ię policyjny okrzyk: - Stać! bo strzelamy. W imię prawa ro
zejść się, bo urtyjemy broni palnej I 

Chłopi nie dali za wygraną. Wspinali się dalej na szczyt 
wzgórza, na którym ich pradziad Bartosz Głowacki zdobył mo· 
skiewskie armaty. Policyjny szwadron rzucił się · na chłopów. 
W tłumie zaroiło się. Pomieszali się jeźdźcy z chłopami. Obna• 
tone szable świstały w powietrzu, siekąc często chłopskie ple· 
cy. Chłopi nie pozostali dłużni. Rozgorzała walka. Na poli· 
eyjne szable i karabiny poszły chłopskie kije. I bili wszyscy, 
ile tylko się dało, dopóki z pola bitwy nie uciekł szwadron 
policyjny. A po tym z gromkim okrzykiem: „hurra" chłopi 
Bartoszowe wzgórza po raz drugi zdobyli. 

Samorodna manifestacja 

Znalazł się okolicznościowy mówca. Ktoś wygłosił d<!kla· 
mację. Radoici i wiwatom nie było końca. Wiwatowali chłopi 
na cześć odniesionego zwycięstwa, na cześć Wibsa, wzywając 
go do powrotu, by ratował Polskę. A gdy ktoś wspomniał o pre· 
tensjach Hitlera do naszego Pomorza, zebrani zaśpiewali Rotę 
Konopnickiej. · 

Ta samorodna manifestacja dobiegała już końca, gdy rod b· 
piec Kościuszki podszedł nowy oddział policyjny. I znowu lufy 
policyjnych karabinów skierowały się w stronę 20-tysięcznej 
rzeszy chłopskiej. I znowu powietrze przeszył ten sam policyjr
ny okrzyk: 

- W imieniu prawa rozejść się, bo użyjemy broni palnej! 
Tłum nie drgnął. Zapanowała chwila groźnego milczenh 

w czasie której Wachowicz wysunął się pod policyjne lufy, 
obnażył pierś i zawołał: - Strzelajcie! Zebrani wyciągnęli ręce 
kw niebu i zaśpiewali' „Kto się w opiekę poda Panu swemu„." 

Komendantowi policji zadrgały ręce. Obudziło się w nim su
mienie polskie. Nie splamił swego imienia i polskiego mundu
ru salwą do bezbronnych braci. Dał rozkaz swemu oddziałowi 
do odwrotu. Chłopi z Barloszowego wzgórza żegnali odchodzą• 
cą policję hymnem państwowym. 

Policyjne salwY. 

ZJi\wało si~, t'e j117. wszystko się skończyło - chłopi w spo· 
!, oju poczęli 1 oichod;_ić się ku domom. 

Tymczasem grupa, ~tóra powracała w kie:unku Miechowa, 
natknęła się pod kościołem na samochody, wiozące do Rada· 

wie dalsze rezerwy policyjne. I właśnie z tych samochodów, 
bez ostrzeienia, posypały się w kierunku wracających chłopów 
salwy wystrzałów karabinowvch. Dwóch chłopów zostało zabi
tych na miejscu, a wielu odniosło ciężkie i lżejsze rany. Ilu 
ludzi od tych zbrodniczych salw zosb.ło rannych, do tej pory 
nikt nie wie. W obawie przed aresztowaniem ludzie leczyli 
swe rany w ukryciu. 

Słońce zachodziło tej niedzieli nad Racła\1-icami krwawo. 
W powietrzu unosił się zapach prochu i świeżo przelanej krwi. 
Rozkaz Składkowskiego zoshł wykonany, ale zwycięstwo od· 
niem chłopi. 

Aresztowania 

Gdy zapadła noc, policia ~oziechałii się po wsiach. dokonuj~c 
na terenie powiatu miechowskie~o ma~owych ar<'sztowań. Ci 
sami konfidenci , co chodzili oo wsi ach i namawiali d1łooów, by 
wbrew zakazowi poszli do Racławic, polem zjawiali się w ~o · 
warzystwie granatowej policji i dokonywali aresztowań. Na Pl <: 

cesie w Miechowie któryś z policjantów, :r.crnając w charakte· 
rze świadka dowodn~~o, wygadał się nieo!!lędnie, że już na dwa 
ty~odnie przed wvoadkami racławicki.ni sporzadzono listę tych 
osób, które miały bvć aresztowane. Nic wiec dziwnego. że „ge
nialna" policja Składkowskiei,!o naprzód wiedziała, że prze· 
stępstwo będzie i kto ie popełni! 

Ares:r.Łowanych zwie7iono samochochmi dll Miechowa zam 
knięto ich w piwnicach magistratu i komisariatu polici no· 
wiatowej. Gdy mnie konwój policyjny z Kielc dowiózł do Mie· 
chowa, w piwnicach był już ~traszliwv tłok i niesamowitv za· 
duch - brakło powietrza. W nied1d:vch piwnicach ma!!istrac
kich j policyjnych siedziało pllnad 200 osób. 
Wśród aresztowanych spotkałem niemal wszvstkich wvhitniej· 

szych dzidac7.y ludowych z nowia{u miechowskiego. Większość 
z nich w Racławicach nie hvła, ale pr7<-cież r"-7.em znalaz>:i sioy 
w kozie. Nastrój w suterynie poprawił się . Mimo ostrych n· 
kazów, ludzie zaczęli między sobą gadać - wałówek było dużo, 
tylko brakło wody„. 

W krzyżowym ogniu pytań 

Pobyt w piwnicach trwał niedługo, partiami wyprowadzano 
nas do komisariatu policji, gdzie rozpoczęły się gorączkowe 
badania. Przez 48 godzin przesłuchano ponad 200 osób. Sza
blon był z góry ust.:tlony: Należysz do nielegalnej or~anizacii 
komunistycznej. Bvłeś w Racławicach, bo cię wysłali komnn!
ści. Za bolszewickie pieniądze strzelałeś do policji. Witosa 
ci się zachciało, to teraz będziesz siedział w kryminale. Jesteś 

ant~pa~stwowcem i wywrotowcem. My wszystko wiemy! Przy• 
znai s1ę dobrowolnie - mieliśmy już n1ądrzejszy~h od ciehil' 
i teź śpiewali„. 

I tak w kółko, aż do znudzenia. Niektórzy z aresztowanych 
~ krz~żowym ogniu pytań byli przez pełne 48 godzin. Zmie· 
mała się o1:isługa, ale młynek kręcił się nieustannie. Tak. ktoś 
powiedział mądre zdanie, - że miłosierdzie Boskie i &łupota 
ludzka nie ma granic. 

Jeśli ~i~ zdarzył?, że /akiś aresziowany popadł na goi:liwef?o 
sługusa. 1 zndazł się z mm sam na sam, to oberwał parę s:z;tur• 
chańców. Chłopcy z Golędzinowa byli świetnie wytresowani, 
jeśli bili , to dobrze, ale tak, że nikt nie widział i nie było 
śladów. W imię prawdy należy jednak stwierdzić, te podczaa 
badań hipia nie stosowano, 

Niemiłe spotkanie 

Rauo, 20 kwietnia, zaprowadzono nas przed oblicze s1>dzi•· 
go śledczego. Był to jakiś młodzik, -:id niechcenia nt:ical po4 
a?resem katdego areszlowan.ego kilka pytań. Mechanicznie pod• 
pisywał nakazy aresztowama, a potem majestatycznie rozks• 
zywał: - zakuć i odprowadzić do więzienia! 
Było nas d~i:sięciu. Otaczał nas gęsty pierścień policji - na 

lufach karabmow błyszczały ostrza bagnetów. Szliśmy wolno 
J>rze~ wą~ki korytarz - dzwoniły nasze kajdany. Przed scho· 
t!.-_mi nagle nas zatrzymano. Wartownik wyprężvł się jak stru• 
na. Do komisar~~tu policji w Miechowi~ wchodził jakiś gene
rał. Gdy nas m11ał, poznałem go - był to Składkowski. 

Co za genialny premier, na wszystko miał czas! Nie dość że 
by_ł zaręty malowaniem .płotów, jeszcze osobiście przyjechał' do 
Miechowa. Koronkowe1 roboty trzeba do.slądać - Składkow
ski, stary lis, bał się, że mu ktoś sprawę

0 

sknoci, a potem po 
nitce wyjdzie na jaw, źe on jest ojcem prowokacji rad~wickiej, 

W miechowskim-więzieniu 

. W miec~?wskim wię:i;ieniu osadzono 80-ciu mężczyzn i 4 ko· 
biety. Dns, gdy ludzie przeżyli pie1do hitlerowskich obozów 
k?nc~nlracyjnych, więzienie miechowskie wydaje się c~vms tak 
mewmnym, że po prostu nie chce się o nim pisać. Ale. w cza• 
~a.eh nor.mal?ych i. ~ok.oj?wy.ch siedzieć ::hłopu za kratami, Jtdy 
Jego. sąsiedzi orali i siali, me należało do przyjemności. 
Kilkumiesięczny pobyt w więzieniu niko~o nie zał~ m~ł lecz 

przeciwnie, utwierdził w przekonania!:h ludowych. Za kr
0

a tarni 
więziennymi odbył się kurs polityc:?.ny. Z więzfonia tniechow• 
skrego poszli chłopi z powrotem do roboty politycznej. Jeden 

• 
J 
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POLSKA =· 

Gen. de Gaulle 
na czele nowei pcnłii 

T owarzysłwa Burs i Stypendiów Na posiedzeniu Ka-dy Spo
h:cznej T. B. S. w dniu 1&.ll.47 
roku, które odbyło się w Mini- rzystwo liczyć może na środ· czych i uprzytomniając sobia 
sterstwie Oświaty, pow.tięto u- ki społeczne. Dzięki stworze· Ggrom zniszczenia naszego 
chwałę zorganizowania w mo- niu burs młodzież wiejska hę- kraju. 
żliwie najkrótszym czasie II-ej dzie miała możność kształc;( W odbudowie wszystkich' 
zbiórki publicznej na rzecz sie, nie tylko w swoim środow:- I dziedzin naszego życia po• 
f owarzystwa Burs i Stypen- sku, gdzie znajduje się przewa · 1 trzeb ni są ludzie przygotowa• 
diów. Zbiórka, przeprowadzo- żnie jedynie szkoła pows.r.ech- n:, z odpowiednim wykształce· 
na w roku ubiegłym w całym na. Odtąd nie ten, kto ma pie· , niem w danej dziedzinie, lu• 
kraju, dała 15 milionów zł., niądze i szczęście, lecz jednosi- dzie miłujący kraj i społeczeń-

Po ostatniej mowie gen. d'! fie „Zjednoczenia Narod•..1 niestety, suqia ta jest kroplą w k! wartościowe j uzd olnione siwo. Wiele jednak dzieci, któ· 
Gaulle, wygłosz.onej w Strass· francuskiego". morzu wobec potrzeb młodzie- przechodzić będą do przorlow- n· w przyszłości mogłyby sfo„ 
burgu (o której podawaliśmy Kierownictwo partii biorę na zy kształcącej się, które zaspo- niczych grup narodu. nąć w szeregach budowniczych 
w poprzednim numerze), za- siebie i wzywam wszystkich koić postawiło sobie Towarzy- - Fundusze T. B . S. gro~a'.:lzo· Polski, cierpi nędzę,czy nie na„ 
wiązała się nowa partia polity Francuzów i Francuzki, którz)' stwo za zadanie. ne są ze składek człc:J 1.rnw- leżałoby wyciągnąć do nich 
czna „Zjednoczenie Narodu chcą się zjednoczyć dla wsp:·.1- W swojej działalności T. B. S. skich, dotacji samorząJ(,•,:1,•, in· pomocną dłoń? 
francuskiegp", na czele którP} I nego dobra, by przyłączyli siF, realizuje program organizacji _ słytucyj społecznych . ofiar d.o· Inicjatywa ,i pre.ca środowi• 
obecnie stanął gen. de Gaulle:'1 d(. nas". równego i;tartu i równych wa- browolnych, zbiórek n :.\ h~;rz- ska naiuralnego - gminy wiej• 

W poniedziałkowym oświad· Oświadczenie kończy s!ę o- runków kształcenia się dla nych i władz państwowych. skiej - jest podstawą prac T. 
czeniu, rozesłanym do pnHy krzykiem: „Niech żyje Fran- młodzieży i dorosłych. Dla wy· Obracane są one rrie tylko ni'l B. S. Koła gminne powstają 
francuskiej, gen. de Gaulle t1· cja I Niech żyje Republika". hvori:enia odpowi_edni~h wa- budowę bur_s,. ale i prt,ekn~y- na terenie gminy, gdzie jej 
.zesadnia powstanie partii, pi· Przedstawiciele partii ko· runkow kszta}cema się po- wan~ _młodz1ezY'. 'j" fofn~1<!,,s1~- mieszkańcy zdają sobie sprawę 
sząc w zakończeniu: „Ahy po· n:unistyc.znej i socjalistycznrJ trzebne. są me tylko d<?hrze pend10~-. Kom1s1e se .ek~' n „· z ważności prac T. B. 5. Kół 
nad rozłamy partyjne zapano- ostro zaatakowali poniPd?:ał- wyp?saz~rne szkoły,, ale. 1 od- sty~end1aln~ przv O~działach gminnych T . B. S. posiada już 
wała jedność narodu na wspól- kową deklarację de Gaulle. pow1edme warunki m!eszka- ~o~e~ó_dzk1ch, Pow1~tow;:ch 303, powiatowych - 104, wo-
nym wysiłku reformy i ochro· . niowe dla kształrncyrh się oraz 1 M1e1sk1ch, a nawet 1 Gmm· jewódzkich - 12. Ci, którzy 
ny - stworzona została pa.-- Zastępca .. sekr~ta:za gen~r'3t· zapewnienie im· utrzymania. nych T. B. S. zajrnut!l s ·~ Zfl· kierują całą akcją, są pełni zro• 

OSTRE POGOTOWIE WOJSK 
W PALESTYNIE. 

ne~od pałh~ scrLThsty~zne\h o- Tworzenie burs przy ośrnd „ kwalifikowaniem kandyd<itów zumienia dla niedoli niezamo• 
~':':' 1 ? czy ' z.e_,, e .ar~qa ca .:0~ kach szkolnych jest konieczno- ze swego terenu do stypen- żnego dziecka i wytężają wszy„ 
\:v1c1e uspra\-. iedhwia wezv. ct· · · gl cl ł d · · diów Liczba stypendiów za- stkie sw"e siły w kierunku u· · 1 · ·· , 1 • ł'" sc1ą ze wz ę u na m o z1ez . 
D.ic. rnmis1i. ogoineJ pa'. ' 11 " 0 - przybywająca do szkół z od le-. leżna jest od posiadanych fun· czynienia go szczęśliwym, pew• 

Tocząca się od dłuższego czasu wal- cb;ath~tyk ;zn~J do b\lll'skzy5f~::-h rb~- glych okolic. ·w tej dziedzinie j du.szów. Założeniem or~aniza- nym, że SJ??k?jn~e bę~zie. moM 
ka o śmierć i tycie źy.dowskie .l;(o ter„ o. m ow I. ~ei;m I anow! a j Towarzystwo dokonało t'uż cy1nym Towarzystwa Jest za- gło kształcie się, ze odJęte Jemu 
rorysty Grunera pomięd.zy żydowską zJednoczyh SH~ w obronie de d [' b d b d k d organizacją terrorystyczną a wb,dzami " 1 „ d .' b . ·• wiele. Działalność swą rozpo- gwarantowanie stypen yście Ju ro. zinie ę ą tros i o z OM 
brytyjskimi w Palestynie. została z!l- n:1°·;rtaqi przbe. t . młe J~~~e- częło od roku 1945 na ~erenie po~oc~ na okres ~ałego .kształ- 1 bycie dla niego kawałka chle• 
koóczona straceniem Grunera. czens we~ 0~0 15 eJ w a ... z .. ,'. woj. Łódzkiego, w wojf"wódz· cema się. Stypendmm me mo- ba. Tempo pracy T. B. 5. 

Grunera powieszono w więzieniu .w PC?medziałek przemaw;C.:~ twach poz.ostałych od wrześ- Żf'; być wstrzymane ani w cią· zwiększa się i miejmy nadzie· 
wr~z ~ 3 innymi skazanymi. Przed 1 ro:vmez p~ezydent f r,an;:11 ni a 1946 r. Do poważnierszyd : gu roku, ani w latach następ- ję, że T. B. S. zyska poparcie 
śmiercią .. wykaza.ł on postawę pcłn~ · \~ mcent Aun?l. W przerr:OW«~" I osi;,<1ni"'Ć należy stwotzenie nych nauki. Wstrzymanie sty- CQ,raz to szerszych warstw spoM 
godiności 1 odwa.gi, a przed samą eg mu nawołu1ącym do Z'P-in 1 ~0 '< d' · · d ć ł ' t dl · b · zekitcją powiedział. iż umiera w prze· ' / . . : · . :L.~ burs w Radomsku, Piotrkowie p~n !Urn moze spowo ow_a ecze~s wa, ~ mego . ow1em 
świadczeniu, że słuszna sprawa ży- c.z.~ma, prezydent~· m . .J?.0 w1e:1 Tomaszowie, Pabianicach, Ło- ły1ko sam stypendysta, o ile pracuje. Mo.ze dz1ęk1 temu 
dowska odniesie zwycięstwo. dział: „W obecneJ chw11'. 1rra1 dzi. porzuci szkołę lub zaniedba się krzywdzona do 1939 roku war-

Po s.traceniu G:uneila, w.I.adze pale- chce pr~cować n?d ?dburfC'\Y"J.. Prace te zaivdzięcza<ą swoje w nauce. słwa chłopska, nie posiadająca 
st~ósloe ":' obaw:1e .repres11, wprow;a~ Za duzo zad~n zywc,l~vd:„ prowadzenie głównie rizieł:!· Z zasady stypendium jest w swym środowisku szkoły 
d
1 

zd1!r ~~di:n1ę policyiną dla ży~Gwskt~i. j· praktycznych 1 ~o~kre111yc11 czom społecznym i lur ziom zwrotne. Stypendyści, a za ma· średniej i wyższej, coraz swo-
u nosci..- a estyny na czas nieograni "Zeka Francuzo'w ł nie p'l11·i1>· · - ł l f · h d · kł d · b d · · d t b d · · czony, :·. . . . 1 , t~-, -~ ,..;. dobrej woli. Ci~żkie v,·1nmki o e ~1c ~o z1ce, s ~ _aJą zo- o me1szy os ęp ę. zie mia-

Wrzeaie wśr6d żydów, wywołane .it .om tracić sąy na do„ .. ·.: . ·" - mieszkaniowe w kraju st\va· bow~ązania zwrotnosc1 w o· ła do zdobywama .w1e~zy. 
straceni~m Grunera, zmusił·:> wy~o:kie. skie de~aty. N1e pora te• Zl''.. n~ rzają konieczność budrv.~·y burs i kt~s1e 1~ lat po ostatecznym 1;1- ~d .21 do ~7 kw1~t~1a odbę• 
il? k?mis.ai.·~a dla spr.aw. Palestyny, rozdarcie. :vewn~trzne. 3 i.;za.., w setkach innych o.środków li .llonczenm szkoły. Stypendia d~re się drugi Tydz1en T. B. S. 
c.unnmg"'han a, do wy~ani_a z~zad~e- ra zgodę 1 Jednosć. gkolnych. Należy 1·eszcze za- .za tym traktowane są jako dłu- \\ czasie tym zostaną urządzoM 
ma ostreg'o pogofow1a wszystkim L · d , Ć i · I t · · k W ł b · • k · · · · w0<jskom brytyjskim w Palestynie. 1„ d ec~.tJe,ćnos ,,

1
. o Wmekm~iczy I znaczyć, że bursy winny być 1 go ~rmmowa.t pozycz a. . pdy- r.e dz 1or 1 pb1edm~zneko.ra2: pfro„ ... „ _._ „ . l t .t \ Je no11 os m. ys 1. · :.ćlJt.t o wyposażone w sprzPty 1·ak weąące zwro y zapewmą o- wa zona ę zie a qa m or· .i.y«tOW>.Ka or6 anizac· a errory~ ycz- · i kt }"f • · } · " ' i d kół · d d · ł 1 ' · T na Irgun zv,ai Leumi, ogłosiła H po- s ru • urze· po 1 yczneJ ) .spr'..e' łóżka, stoły, szafy. Poważną s ęp ·? sz . nowYI!l · r~eszom rnacy1na co o z1a a nosc1 • 

średnictwem swojej ta.jnej radiosta?ji, 1\ czne!, ta.~ róznor·~dneJ, „ Ja.~ przeszkodą w realizowaniu zd?l':1eJ a mezamozneJ mło- B. 5. . . . , 
te za każdy wykonany wyrok śm1er· we f ranqi, zup·ełna Jednolnn:; •• tvch zamierzeń jest nie włą· dz1ezy. Mamy nadz1eJę, ze ogol spo„ 
eł, zost;i.ni~. powie~zo~ych 10 wyż- byłaby tylko bezpłodnym skrę- Ćzenie ich do planu państwo· Przyznając stypendium ko· łeczeństwa weźmie czynny uM 
sz.ych ohcerow bryty1sk1ch. · k · b d · · I k · f d · l d · ł b" • b W ministerstwie kolonii w Lt'ndy. f:OSwanb1emd · k . . weg? w za res1e od u owy, m1s!e s·e e cy{°d-~ ypdnl ia ,n~ ~Ja wł zb 1okrce, rodzum1e o· 
nie, wykryto bombę z.egarową iawi· . wo o aa, urf~nv;n ! ! u- gdy2: wymaga_ to_ przygoto'i"a- maJą ,~a w.z~ ę zie z o n<;>sc1! wiem g ~ o ą pra~ ę, zawarM 
nię.tą w papier. Bomba posiadah du· miarkowana wymiana u1an są wurna zagadmema Wydziah.1 y.rartosc cha1a~teru ucznia i tą w has~e _Tygodnia T. B. 5.: 
in siJę wy•buchową i w ra,zie eksplo- zarówno nieuniknjor:e jak i Organizacji i Planowania . . Za- wgo stan matenalny. „Młodz1ez to przyszłość NaM 
zji, sl?o.wodowałaby duż_e zniszc7 enia: konieczne, lecz jednoVoU rzy- rząd Główny T. B. 5. przygofo- . Akcja. stypendialna T. B. S. rodu - dając ofj.arę na Towa• 
P1ohc1.adłprzypuszcza, 1 z2 bomb" z~ nu powinna istnieć i będzie wuje obecnie materiały do pia- Jest me.zbędna. Można to rzystwo Burs i Stypendiów -

sta a po o:llona w ce u pomszczenia . . , d . l ]b d b d . . b ł · d "ć ł ~ I d · d i l l 'ć · ł 'ć śmierci Grunera, straconeg10 w Pa\e· 1i;tmec w zie e o· u owy nu roz u owy s1ec1 · urs w s w1er ZI a1:"'0, ~~g ą aJąc ? u r".'~. as.z wo nos 1 przysz os 
stynłe. f rancji". P( .Isce. Nara.zie jednak Tow a- I chat chłopskich I izb robotni- kra1u • 

z oskarżonych zapytany na procesie, czy jest ludowcem oświad
czył wprost - do tej pory nie byłem, ale gdy t}Clko opuszczę 
więzienie, zaraz się zapiszę. 

Głodówka 

Jednak cz~s wlókł się leniwie, i katdy tęsknił za wolnością. 
Prawie wszyscy co tydzień pisali prośby o przyśpieszenie śledz
twa i o wypm~zczenie na wolność za kaucją. Nie dawało to jed
nak żadnych rezultatów. Prokuratura w Kielcach milczała. Na 
znak protestu, w sobotę przed Zielonymi Swiętami, wszyscy 
więźniowie racławiccy rozpoczęli głodówkę, (Pięć i pół dnia bez 
jedzenia i wody). 
$więto ludowe obchodziliśmy głodni. Wszyscy siedzieli na 

podłodze i posępnie spoglądali na kraty. Nikt nie miał ocho
ty do gadania, ale gdy z ulicy doleciały urywki chłopskiego 
hymnu - ,O cześć wam panowie magnaci, za naszą niewolę, 
kajdany.„" - chłopi nie wytrzymali! Wszyscy więźniowiP rnd.1· 
wiccy zaczęli śpiewać, wtórując tym, co w pochodzie p<zecho· 
dzili obok więzienia. 

Przestraszone. władze więzienne uznały naszą skromną ma
nifestację ludową za bunt I Grożono nam zatrzymaniem wałó
wek, a gdy to nie pomogło, wydobyto sikawki! 

Na $więto Ludowe w Miechowie udało nam się wvsfać ~ryp;; , 
w którym zakomunikowaliśmy władzom Stronnictwa o celu na· 
szej głodówki, Zrobił się ruch. Chyba w czwartek powiado· 
miono nas, że p prokurator zapoznał się z naszymi prośbami 
J·U1ż są przygotowane d.ecvzie, kto ma iść na wolność, a kto 
pozostaje w więzieniu. 

Powódź 

Głodówka się zakończyła. I bodaj, że jeszcze tegoż dnia 
przeżyliśmy w miechowskim więzieniu powódi. 

Po południu zrobiło się ciemno, ze dwa razy potężnie za· 
grzmiało, a potem lunął deszcz. Bodaj przez dwie godziny lało , 
jak z cebra. Któryś z więźniów spojrzał przez okno i z prze
rażeniem krzyknął: - powódź! Rzeczywiście, mały strumyk 
Miechówka urósł do !!rożnych rozmiarów. Woda zalała cały 
dziedziniec więzienny i z każdą chwilą wznosiła się wyżej 
Przez zamknięte drzwi, uszczelnione kocami, woda wsączała sit; 
do cel więziennych. 
Więźniów ogarnęła panika. Błagano władze więzienne, by 

poleciły klucznikom o tworzyć cele i zezwoliły nam ::irzejść na 
strych. Niestety, z pawilonu administracyjnego. posypały się 

w naszym kierunku struły, kilka kul wpadło również do na· 
szej celi Nr 1. 

Z każdą minutą woda rosła! Jeszcze pół metra, jeszcze 30 
centymetrów brakuje do tego, by poziom wody zrownał się z po
ziomem naszego twartego okna I Byli&my bezradni. W oknach 
żelazne kraty i nic więcej, a drzwi żelazne, zębami ich nie 
ugryzie, pazurami nie rozerwie. Mieliśmy świadomość, że, jeśli 
woda będzie dalej wzbierać, wytopimy się jak szczury. 

Lecz na szczęś cie okna więzienne były wysoko, a poziom wo
dy o 20 centymetrów niższy. Ocaleliśmy - pewnie dlatego, że 
co ma wisieć, nie 111-tonie. 

Proces 

We wrześniu 1937 r. epilog drugiej bitwy racławickiej zna· 
lazł się na wokandzie Sądu Okręgowego w Kielcach, na sesji 
wyjazdowej w Miechowie. 

Na ławie oskarżonych zasiadło około 60-ciu osób. Do kom
pletu sędziowskiego należeli: Wysocki, Wędrychowski , Chmie
lewski i Lech, jaKo sędzia zapasowy. Oskarżali: wiceprokura· 
lor Bogdanowicz i Lejman. Bronili najwybitniejsi adwokaci-
ludowcy z Warszawy, Krakowa i Kielc. , 

Proces trwał około miesiąca. Sąd przesłuchał kilkuset świad · 
ków. $wiadkowie dowodowi rekrutowali się z policji mundu
rowej i tajniaków. W zeznaniach policji zachodziły rażące 
sprzeczności, było wiele takich sytuacji, że nie ul~gałJ naj
mniej szej wątpliwości, że ludzie ci zeznawali na rozkaz! 
W ogniu krzyżowych pytań obrony, misternie wypracowaM 
koronka rwała się i wychodziła na jaw prowokacja czynników 
;>olicyjno-administracyjnych. 
Wśród świadków obrony zeznawało wielu wybitnych działa· 

czy ludowych, którzy podmalowali tło polityczne, na jakim ro· 
zegrały się wypadki racławickie. Warto podkreślić, że proku· 
rntura momentów politycznych skrzętnie unikała i z tego po· 
wodu dochodziło pomiędzy nią a obroną do ostrych starć . Pan 
Bogdanowicz wolał drobiazgowo wyliczać, ile znaleziono w Ra
cławicach kamieni i ile drzewek połamano w sadzie pułkowni· 
ka Sławka, niż słuchać tego, że chłopi poszli do Racławic z po· 
budek patriotycznych, by uezcić pamięć Kościuszki i Bartosz;:
Głowackiego. 

Prasa z białymi plamami 

Proces racławicki w opinii publicznej wywołał żywe zainte
resowanie, Do Miechowa p r zyi echąli dziennika.-ze z całe j Pol
>ki. Lecz, ni~stety , cenzura sanacyjna pras_ie niezależnej za· 
kneblowaJa całkowicie usta. 

Monop~l na informow~nie opinii publicznej miał jedynie za• 
ufany ~ztadosza, p. Bocian, korespondent PATa z Kielc. Spra
wozdama .z. procesu racławickiego innych korespo ndent:lw by 
ly. całkow1c~e ceaz-uirowane. Nawet młody Cat-Mackiewicz nie 
miał. zaufania. Reportaż „Dwie bitwy racławickie" i sprawo• 
zdanie z procesu skonfiskowano mu również całkowicie. 

. Natomiast prasa zagraniczna podawała z procesu racławic
kiego szczegółowe sprawozdania, a u nas świeciły białe plamy. 

Widocznie ktoś czegoś się bał! 

Wyrok 

Mimo nacisków ze strony administracji , komplet sędziows~i 
wykazał swą niezawis łość. Przy wydawaniu wyroku wziął pod 
uwagę motywy wysunięte przez obronę i wydał wyrok łagodny. 
Z 60-ciu oskarżonych, 4·ch zostało skazanych na rok aresztu, 
kilkunastu na 6 miesięcy, a reszta została uniewinnion ;; od wl· 
ny i kary. 

W motywach wyroku sąd podkteślił, że o~karżen i dz.Li.bil 
z pobudek pairio tr czny.ch i zostali przez czynniki policyr;io
administracyjne sprowokowani. 

.Prok1;1rator Bogdano~vicz. sprzeciwił się tak łagodnemu wy· 
m1arow1 kary i zapowiedział apelację. Ministerstwo Sprawie• 
~liwości z \~yroku racławickiego ró\;•nież ni~ było zadowplone. 
Wobe;c sędz1ow zastosowano repres1e: sędziemu Wysockiemu 
wstrzymano awans, a sędz iego Wędrychowskiego wysłano na 
emeryturę. 

Szczęście jest zmienne, a Bóg sprawiedliwy 
~ . 

Gdy się patrzy na wypadki racławickie dziś, po dziesi<;'ciu 
latach, można powiedzieć, że „szczęście jest zmienne a Bóg 
sprawiedliwy". ' 

Pan pr?kurato: Bogd~n.owicz w czasie okupacji był burmi· 
str~em Kielc, uciekł z miasta wraz z Niemcami! Prokurator 
Le1man zmarł. 

Starszy przodownik służby śl edcze i J argot został zastrzelo· 
ny pod cmentarzem k.ieleckim za współpracę z gestapo. 
. ~rotegowany p. D~~adosza, korespondent PAT a, Bocian r6w· 

mez.podczas okupacp został zastrzelony za współpracę z Niem· 
carnt. 

O Sławoju-Składkowskim słuch zaginął. Pan wojewoda Dzia
iosz jest w Palestynie, 
_Chłopi na swych zag?nach przetrwa li burzę wojenną i są da

le1 sobą! Sprawdza się chłopskie przyslowie że -- dł.użei 
klasitora, niźli przeora", ' " 
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CHŁOPSKI SZTAr DAR 

ZAGAD·NIENIA GOSPODARCZE 
w obronie sa1norządu rolniczego I ~ytłoki z. cukrowni, wytłoki bowiem. 

Jak do teJ pory wiadomo, to produkt 
odpadkowy powstały z przeróbki bu• 

Tymczasowy Rząd Jedności Narodo· 
weJ dekretem z dnia 26 sierpnia 1946 
r. Z;°iósł Izby Rolnicze, hędące organi· 
zaqą samorządu zawodowo-rolnicze-
go. I 

Majątek Izb Rolniczych, oraz ich za
dania w dziedzinie: a) przedstawiciel
:;iwa i C?brony interesów r·olnictwa, b) 
samodzielnego przedsiębrania środ
ków. do wszechstronnego popierania 
rolnictwa, c) współdziałania z władza
mi państwowymi i samorządowymi w 
sprawach rolnictwa-przekazał Zwiaz· 
kowi Samopomocy Chłopskiej. • 

~-ziwne wydawało się, że Rząd 
z~iosł samorza,~ rolniczy w okresie, 
kiedy prz~d .ro~i!~cłwem stanęły ogrom
ne zadania i cięzka sytuacja na skutek 
przeogromnych szkód, spowodowa
nyc~ na tym polu przez wojnę, oraz 
moze potrzeb powstałych przez zmia
ny ustrojowe i terytorialne. 

NOWA RZECZYWISTOść 

WYSTĄPIENIE POSŁA. T. NOWA.KA rnków cukrowych, a nigdy ziemnia"' 
ków (Wesołość). Już w KRN mówi· 

ski~j, organizacji mającej pełnić rolę 1 kontroli. że tak jest, to najlepszym te- łem 0 tym, że z Zarządów wojewódz„ 
zwi~zku zaw.odowego rolników. go dowodem była odpowiedź Premie· kich i powiatowych Związku Sam. 
Ciekawą Jest rzeczą, że ten argu- ra i Prezydium KRN, na złożoną swe· Chłopskiej eliminuj~ się chł<?pów, i że 

meni nie odgrywa roli w odniesieniu go czasu przez Klub posłów PSL inter- przez klucz partyJny, a me ~yborY, 
do innych zawodów. W innych zawo pelacji w sprawie Zjazdu Krajowego w_prola?za .su:. {lehent polityczny#. 
dach, robotniczych, rzemieślnicv;ch, Zw. Samopomocy Chłopskiej, który I me ro mcz~ i me ~.c 0

"'Y· 
lmpieckich i tzw. wolnyct1 wszędzie to Zjazd odbył się z pogwałceniem J_a_k w. teJ sytuaCJI wyglą?a działał· 
spotykamy związki zawodowe a o- pr~episów statutu . Wskazywaliśmy I nosc Związku? Podam tu Jeden ba.r• 
prócz nich i samorząd zawodo~o go- wowczas, że wybrane w ten sposób d~o w~mowny przy~ład. W Poznamu 
spodarczy i stan ten nikogo nie razi, władze Związku nie budzą zaufania i w war~ztat~ch_ PPT I MR od szeregu 
zawodowi i rządowi nie przeszk ... ~tlza, nie dają gwarnncjLrzetelnego gospo- tygodni stoi 1o6 go!O\~ych do pracy 
lecz jednym i drugim · bardz~ pomaga. darzenia groszem publicznym, udzie· I nO\yych amerykanski~.h iraktorów. 
Mamy przecież np. związek zawado- lanym jemu ze Skarbu Paflstwa. Pr.e- 5to1ą _ one do dysp?~YCJl Za~ządu Gł. 
wy lekarzy, farmaceutów, kupców mier i Prezydium KRN wówczas od- Z":'· 5~m. Chłop~klt!J. ~ze~aJą na. ro~· 
rzemieś~ników, związek prawników ; powiedzieli, że zmienić tej :>ytuacji nie dzielnik. ~czoraJ dowiedz1a~em.s1ę,_ze 
demokratów, a oprócz tego izhe le- są w stanie, gdyż nie znajdują podsta- Zarząd ~ł~wr.~. ien rozdz1eh:nk J.u' 
karską, izbę farmaceutyczną, prŻemy- wy prawnej do ingero :vania w we- sporządził 1 po:.1ad~ go w s_woich bm· 
słowo-handlową, rzemieślniczą i ad- wnętrzne sprawy Związku. rach. fraktory _stoJą. Są mewykorzr 
wokacką. Rzecz tę uważa się za nor- Zw. Samopomocy Chłopskiej nie stane. Ugory lezą. A. Samopomoc me 
malną i zdrową. może więc spełniać roli samorządu by~a z_dolna ze.~czasll: Sp?rząd~ić roz• 
Uderzające jest to, że zlikwidowano rolniczego i w niego się zamieniać. dz~eln~ka. Obawia~ się, ze zamm roz· 

samorząd dla zawodu, w którym za- dz1elmk do Poznania dotrze, że zanim 
trudnienie i utrzymanie zn<i\jduje po· trakto.r~ zostaną załadowane i dojdf\ 
łowa 1'!1ieszkańców naszego kraju, że ASPEK1 PARTYJNY ~o. m1e7sca przeznaczenia - będzie 
stało się to w czasach, kiedy tak wiele JUZ zapewne po sezonie orki. Ale to 
mó.~i się o demokracji, o tym, że u· Widzimy z tego, że jest miejsce na te jeszcze nie wszystko. PPT i MR, które 

No:wa,)ak zwykliśmy nazywać, rze- $troJ nasz jest prawdziwie demokra· dwie organizacje, tj. samorząd rolni- obecnie nic lepszego nie ma do robo· 
ayw1stosć postawiła przed nami nowe tyczny. czy i_ Zw .. Samopomocy Chłopskiej . ty, jak w okresie najpilniejszych prac 
problemy. Trzeba było ~~epatriować i Uważam, że cechą ustroju demokra- W1dz1my, ze przez odpowiednie i jas- pol?wy_ch przeprowadzać własną li
przesiedlić w zupełnie nowe i odmien- · !yczne~ ~ zarazem jego probierzem n.t rozgraniczenie zadań nie tylko, że kw1~ac~ę -: przekazuje w związku .z 
n~ warunki miliony rodzin chłopskich, I ,est własme szeroko i jak najdalej w się on~ ni~ dubl~j~ i nie wykluczają tą hk~1daq~ własn~ traktory przy. 
me pr~ywykłych do pracy i gospoda- I g~ąb ro~budowany samorząd teryto- w sweJ. dz1ałalnosc1, ale przeciwniP. szłyl'!1 ich uzy.!~?wmko!ll. Samopomoc 
rowania w tych w jakich si,,. znalazły I nalny I zawodowy. I mogą się one doskonale uzupełniać zamiast stara~ się pomoc w tym, by to 
warun~a~h w' warunkach „o tyle je- l':lie i;nożna ~om!nąć ~a~~e i teg~, że przez t~>, że Izba Rolnicza szkoli i u- prze~azywanie szło jak najsprawniet. 
s~cze cięzszych, że na gospodarstwach I siało s1~ to głownie z miqatywy 1 na trz:y!11ufe fa~howy personel instruktor- by me było z, tego powodu przer.w w 
me było prawie żadnego inwentarza. , na_le.game ?w ... 5a,mo_Pon:IO~Y C~łop- ski i p_oddaJe ~o d.<? dyspozycji dobro - p~acy t:aktoro~ -, przekazy~vanie to 

Reforma rolna obdzieliła setki ty- skie!, o~gamzacJI m1emące1 się hyc or- wo~ne1 , orgamzaq1 zawodowo-rolni- w szeregu ':"ypadkow utru~nrn. 
:;ięcy rodzin ziemią. Ci, którzy przez ganizaqą zawodową rolników i rze- .;ze1, ktora dla tego personelu stwarza Np. PPT i MR w Poznaniu przeka· 
całe swe dotychczasowe życie słuchali komo bronią<.ą ich i rolnictwa intere- waru~ki. d~ pracy, _p~acę tę planuje. za_ło w Gnieźnie 6_ traktorów Zarządo„ 
~yspozycji ek?noma, nie przywykli by- sów. organizuJe i kontro!uJe. I w1 PNZ. PNZ chciało te traktory prze„ 
h d? samodzielnej pracy i jej plano- N~stępnie poseł Nowak polemizuje Wbrew jednak temu wszys!kiemu rzucić na teren sąsiedniego powiatu 
warna, organizowania i ogarniania kole; no ze wszystkimi zarzutami, wy- cośmy powiedzieli - Rząd zdec" do. wągrowieckiego. Zarząd Pow. Samo· 
:swym umysłem całości gospodarstwa, suwanymi pod adresem Izb Rolniczvch wał się znieść samorząd roln:cży w pom?CY w Gnieźnie sprzeciwił się te-
które jest :wszakże org.rrnizmem wyso- i tak kontynuuje: · P?ls~e. A istotną przyczyną tego p.1su mu 1 przy pomocy milicji gwałtem je 
ce skomphkowanym. i\orzysto.jący z n.ęc1a obok momentów partyjn~-poli trzyma. Jest taka sytuacja: Traktory 
~e.formy rolnej na ogół jeszcze i dziś tycznych było to, o czym :v1 o-.ta+niP. stoją bezczynnie, milicjant je pilnuje. 
mwentarza pod dostatkiem nie posia- DOBRE PRAWO DEMOKRACJI Komisji Rolnej była mowa. M/iwiońr. a ziemia leży odłogiem. Podobnie 
dają. Nie mają również i odpowied- mianowicie, że lzby po'iiadają apara! przedstawia się rzecz z 12 trn.ktorami 
nich narzędzi do pracy, a przede ll:strój prawdziwie demokratyczny, fachowy. Samopomoc bez fPlP apa· w Obon ikach. 
wszystkim działki nie są zabudowane. m._ m_. to m~ d?, siebie, że stara się jak ratu fachowego na wsi się nie ufrzv 

ANARCHIA 
W SAMOPOMOCY CHŁOPS1'1EJ 

Wyrósł więc nowy problem. Obok naJw1ęlm„ą Ilosc włatlzv zlecić w rece ma. Aparat ten jest jej potrzebn\' Pro
zabudowy osad powstałych z przebu- lokalnego społeczeflstwa. Dobrą stro· sty więc i wniosek - trzeba zlii:wi<lo
?owy _ustroju rolnego, wyposażenia ną tej zasady jest większa wnikliwość wać Izby Rolnicze, a aparat ten i m~ 
ich w mwentarz i narzędzia, prawidło- w potrzeby danego terenu i lepsza zna· j~tek Izb zagarnąć. I t~ jest moim zda
wego zagospodarowania, wyrósł pro· jomość panujących na nim warunków niem sedno·tej sprawy. Na odcinku spółdzielczym Samopo
blem. ~rzygotowania setek tysięcy 

0
• Daje to gwarancję lepszego wykonania Związek Samopomocy Chłopskie; -- moc zaczyna postępować podobnie. 

3adnikow do pracy samodzielnej na za.dania, celowszego i bardziej ekono· interesują raczej sprawy politvrz~t' Jestem w posiadaniu odpisu pisma w 
własnym gospodarstwie i samodzielne- m1cznego zużycia środków, gwarantu· partyjne, sprawy handlu, a ni~ ohrc którym Zarząd Pow. Z. S. Ch. w L~sz· 
go ~arządz.ania warsziaiem pracy, or- je bardziej bez.pośr~?ni wpływ c;>byw~- na. r~lnictwa i ~iesienie jemu fach•J· rne, za.wiad~rni6: człc;>nków Rady Nad
g~m~o'Yama tego warsztatu i uspraw- tela na te sp~a"'.y i !ego ~ez~osr~dmą ~·e1 P?mocy. Związek Sam. C'hłop~k; ·~i zorcz~J Gm~nn.eJ 5połdzielni, że swoją 
ruania 1ego produkcji. ko~t:olę zuzycia srodkow i działał- JCSt kierowany przez czynniki de fa- decyz1ą zmieni zarząd tej spółdzielni. 

. Zamierzona i. czę~ci.owo 6:utomatycz-
1 
nos~1 . aparat~. T~go rodzaju_ sy~t~m ~~owe, nie znają~e się ~a r?l••il:h.v:t I Uczy~ił to prawem kaduku. 

me dokonywuJąca się zmiana siruk- o?c1.ą~a wła~zę _panstwową w spełma· 1 i Jego J?Otr~ebach 1 u wsią mezwiąza- Koncząc stwierdzam, że przez Ji
łury gospod~r.c~t!j na~zego krciju prze· I ~:u ~eJ obowiązków, a obyw6:tel?m da- n~, zas1ada1ące we. wł~d1ach Zw!ą.zk· k~idację izb rolniczych wyrządzono 
rzuca na ~-i~s i ~olmctwo nowe do- J<. pierwszorz~dną -·~k?_łę zycia P1;1· n.e na skute~ ~ybitneJ si:c:łecw~J pra- wiele złego. Zw. 5. Ch. nie jest w sta· 
datk.owe c1ęzar}' i ?bowi~zki. .z kraju ~.licznego, _daJe ~o~ .osc zapoz~3ni~ cy terenowe} 1 facho,yosc1, a n ~ -k..J. nie wszystkich zagadnień opanować, 
rolmc~ego n:iamy się ~tać 1 staJemy się j llię "'. sposo~ yrakt~ czny z rozma1ty~1 1 tek tzw. klucza partyJnego. wszystkiemu podołać, tym więcej, że 
po~ 1oh kraJem rolniczo - przemyslo- p:obi~~am.1 1 czy~i obywatela czynm- na ogół nie posiada, znających się na 
WY1!1: C~ t<? znacz.y? Zn~czy to, że \ kiem istotnie wspołrzą~z~cym. . _ tych sprawach władz. Władze te s 
mn.1eysza . Ilosć l~dz1 pracuJących na C~y ~opr~~dmo omow1one zada.ma WYTlOKI Z ZIE'MNL\Ko\V systemem odgórnym i nie demokra~ 
roh _b~dzie. m~~1ała_ obecnie i w przy- , n:i,?ze spełmać dob.rowolna .organiz~- .· . . ty;::znym, kształtowane i stale zmienia-
sz~osci wyz~~ic _większą, aniżeli do CJ.0 za~odm.yo-rolm~z~-? Twierd~ę, ~e Z.e~y me b~c go~osłow~yi;n ~rz\· ~L)- ne. Istnieje stała niepewność i brak 
!eJ pory ilosc osob, ~atrudnionych w !ue. ~ie mo~e speł~iac dlatego, ze n~e czę kilka f~kt?,w. Kilka miesięcy temu I ciągłości w pracy. Podejście do zagad-
1ni~ych 2'.a~vodach_. .1.rzeba więc bę- j Jest. mstytuqą pubhczno-prawn~,. m~ w „Robotniku czytałem wywiad prze· nień fachpwych, rolniczych jest raczei 
d_z1e um1ec wyda1nieJ gospodarować i Pt 0.srndał !ll?me.nfu po~s~echnosci, a~i prowadzony z Sekretarzem Za'"WJL! partyjno-polityczne a nie gospodar~ 
etrnnomicznej i umiejętniej pracować. ez st~ osc1. ~eJ decyz1e 1 zarzą?zema Głównego Zw. Sam. Chłopskie! pusł~:n cze. ' 

Oto są naszkicowane z grubsza za- ~bow1.ą~ywac mogą ~ylko nalezącyc~ Sokołem. W wywiadzie tym ta ;.e:ba z tvch ob d k Kl 
ddnia i problemy, stojące dziś przed dl nkeJ nN. zasa~z1e ?obrowolnośct z decydujących osobistości zw· ~v:ku. był i .jest pprz~ci~ ny }~? ~dsł~~ PSL 
'Hią i rolnictwem. cz on, ów. ie m?z~ więc o~a wyko- mówiąc o korzyściach, jakie odnu~i I rz du rolnicz~ 0 v _LK\~I .~CJI sa?'o-

I wiej sytuacji Rząd znosi samorząd nywac .. w zastęps!w1e organow admi- rolnik z przynależenia do <>minnr-l bąk' Ch ~ · Wid~ielilltr.~ .J,eso 
rolniczy, instytucję_ powołaną nie tyl· 'i n.1.straqi. rząd.owe1. funkr_vj administr~: sp<?łdzielni 5a!11. C~łopskiej - "'p,1wie: I s~~g~ -czas~ąc /~· ~~unfc, zł_ozyhsmy 
ko do obrony rolnictwa, ale jak sama CJI pubhczneJ .. Nie moze tego czynie dział: „Rolnik, ktory odstawia iie- zac·· pd Je ':1

5 
awy '-' org~m-

1.::ta·.i1a to formułuje - instytucję po- i przedewszystkim na skute»:brakuegze· mniaki do gorzelni spółdzielczej nie tł {1 samo_r~i u rolnd_icze~o. Komisja 
wołaną Jo „samodzielnego przedsię- kuty~. Pa,ństwo poza _tyi;n ni~ !lloże jej tylko, że uzyskuje wyższą za n;f' za 

0 
na proJei<'. te~ 0 ;·.zu:ił?. 

brania środków do wszechstronne~o powierzyc tych .zadan, 7ak .! srod.ków płatę, uczestniczy w pod1ial~ zv'\:~w. z tych wszystkich wyzeJ po:uszo
popierania rolnictwa". pot:zebnych do ich reahzaqi, gdy.z 'nie ale przede wszystkim otrzymu;e W\' · [ych wz~lędow. - zw~acamy się do 

UNIWERSALNA INSTYTUCJA 

Jednym z argumentów, używanych 
przez zwolenników zniesienia samo
rządu rolniczego-był argument istnie· 
nia w Polsc:e Zw. S1m,opomocy Chłop-

posiada dostatecznego tytułu do ścisłej tłoki". Do tej pory chłopi otrzy~ivwali zby o n.1ezatwier~zeme om~wianego 
dekr.et4 I poleceme Rzł\dow1 opraco-

LEN i KONOPIE. 
wame ~stawy i organizacji samor.tfl• 
du rolniczego, jako instytucji dla peł
nej realizacji ustroju demokratyczne-

' 

• I • J go konieczn.ej ~ zar~~em potrzebnej 
890 op acq się ep1e niż pszenica dla .zaspakajam~ 'dzis tak licznych i 

-

_______________ ......;;;.____________ waznych dla wsi 1 Państwa zagadnień 

-· i potrzeb. 
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I r.ie tylko idei samorządu, cle idei w!ą ... 
snego państwa, które ma być p(}ń• 

O szeroki samorząd· terytorialny 
1 stwem wszystkich . . 

PartyjP1iciwo rodzi nepotyzm, to je!'t. 
•Jbsadzanit: stanowisk s\voimi ludtmi. 
przyjal.iółmi, krewnymi - co powod\1'· 

Rrzed obecnym pokoleniem Polski 
leży olbrzymie zadanie usunięcia 
ujemnych skutków przeszło wiekowej 
niewoli oraz zaniedbań okresu przed
wojennego i olbrzymich strat biolo· 
gicznych, materialnych i moralnych 
narodu podczas ostatniej wojny. 

Wprowadzone reformy spo!~czne i 
gospodarcze winny ułatwić odrobienie 
zaniedbań. Stwarzają one poa~tawy 
wkroc~enia narodu na właściwą drogę 
rozwoju. Wszelkie reformy mają na 
celu rozwój człowieka, zarówno roz
wój jego podstaw materialnych, jak i 
jf'go moralnej osobowości. Człowiek 
wię,c i jego rozwój jest celem wszelkiej 
działalności, jego działalności prywat
nej jak i publicznej państwa . Dobry u-
trój państwa jest taki, który zabezpie

cza rozwój każdej jednostki ludzkiej, 
jak również i rozwój całej społeczno
ści państwowej. 

Najlepszą szkołą, zapewniającą roz
wój obywatelski i rozwijającą pierwia
ski społeczne charakteru ludzkiego 
szkołą, która rozwija szersze horyzon~ 
ty umysłu ludzkiego - fo samorząd. 
Państwo demokracji do samorządu 

przywiązuje ogromną wagę. Dopiero 
w prawdziwej demokracji nabiorą ru
mieńców życia postanowienia Konsty
tucji Marcowej oparcia naszej admini
stracji o szeroki samorząd. P.osteno
wienia artykułu dekretu Polskiego Ko
mitetu Wyzwolenia Narodowego o or
ganizacji i zakresie działania samorzą
du terytorialnego z 1944 roku idą w 
kierunku przekazania samorządowi 
terytorialnemu dużego zakresu dzia-

na dotacjach ze skarbu państwa, nie Gromada jest naturalnym organiz it: osłabienie dyscypliny biurowej, jeJ: 
może być planowa. mem gospodarczym, winna wreszc!e często przyczyną niefachowości, siw ""' 

Stosunkowo lepszy stan finansowy zacząć Z"lspokajać swe potrzeby. Gro- r.za poczucie bezkarności i brak odp .:~· 
gmin wiejskich i powiatowych ,związ- mada stać się winna pierwszym stop- wiedzialności. 
ków samorządowych wynika z. niższej niem samorządu. Fachowe~' różnych dziedzin żvr·a 
~topy życia wsi i w ogóle życia prowin-

1

Aby samorząd terytorialny podnieść społecznegp i gospodarczego pctrzeb~ 
cji, która nie dorobiła się, jak miusta na wyższy poziom zaspakajania miej- n ; są i dlatego, że dzisiejszy Sni'n'l-:'Złl i, 
w okresie dwudziestoletniej niepodle- scowych potrzeb, należy dążyć do je- rPprezentowany przez rady narad~· 
głości przed wojną często podstawo- go odpolitycznienia. Poglądy politycz · we, ma jako jedno ze swych główny· i! 
wy ch urządzeń i dlatego na w egetacyj- ne różnych g'rup w praktyce samorzą- zadań - kontrolę społeczną rządo
nit gospodarkę potrzeba tam mniej- clowej nie mają znctczenia. Na p!asz- wych i samorządowych organóv..· wy
s;.ycn środków pien iężnych. czy.foie budowy dróg, szkół, tworze- konawczych. Kontrola w cz~~a< h p{i~ 

Wysuwany jest postulat reformy fi- ni a bibliotek, chodników, pralni. łaźni. wojennych ogi omnego UJl::>dkJ mcr~!
nansów samorządowych, aby ten waż- dor:ió'W'. . ludowyc~ •. wodociągów i lfo· ności jest niezwy}dP. ws.h.1 za·1 ~1 , !. :;• 
ny czynnik gospodarstwn społecznego nallzaq1, gazowm 1 t. p. mogą poro~l~- niec.rna . Kontrola ta ma umnać chwa· 
sianąć mógł na wysokoś:.:i zadania. mieć si~ prze<l_stawicie.le wszysik1cr: j sty, jakie celowo i złośl:wie f, od :iwał 

Reforma finansów si\morządowych k1erunl~o-w pohtycznych. Do . rad~ w narodzie na naszą z.subę okupćmt. 
i fć powinna w kiernnku przyznania zm:z~d_ow_ sam~rządowych _wyb1eran : Będzie to możliwe tylko wtedy, je;~e ii 
.związkom samorządowym bardziej f!- byc wmm ludzie, zna1.ący s1~ na ~os_- kontrolę spełniać będą sumienni fa. 
lastycznych niż obecnie źródeł docho- rodar_c~ samori:ądoweJ, uspole~zn1en1, chowcy i ludzie charakteru. 
dowych, a więc udziału w podatkach zdol~1 1 _moralni, ~o to tylk? ~a1~ gw.::.· Kontrola powierzchowna nie' acho-
państwowych oraz pewnych wpływów n 1nqe, ze praca 1cn przyniesie 1stotPe . . k 

1 
" d k k 

z państwowych i upaństwowionych korzyści. "",~ J~~t o~tro ~ ."'? p_rzy ,ryw ą, w 
Przedsi biorstw. Dziś 1· est p rzeciwnie ' . . . . ~·0.reJ_ 1es.zc~._ buJ? 1~J k:-v~tnąc będą na-

d . ęb. t d ; ,. Odmienne stanowisko - wc1ągan 1 ~ auzyc1a 1 niewłasc1wasc1. prze się 10rs wa samorza owe nawe, 1 d · · · h f . · 'ł l • · . t , . hl. . .ł d tl. l' z1, me ma1ącyc zau a i1a og9 u l.· Ważnym niedomagani ·"m w ~ć:lmo• uzy ecznosc1 pu 1czne1 p acą po a c ' d . . · · · 1. · • • t " .... ·· ' 
r·a rzecz skarbu państwc1. I nosc~ gmmy wie}f"\IeJ czy mias a_ p<i - rządzie jest zbyl często wielkći ilość 

K · · t :. · · d · ł I ' 11 odu1e w praktyce samorządowe] ZI'! · funkcjonariuszów niefachowych i źle 
, . omecznde dJes gozywieme . zia abno- stój, niewypełnianie zad Jń miejsco· uposażonych W hierarcliii wy.;·Jbści sc1 groma , ro ą przvznama ze ra- . h d · 'd 

7 
.J, · • • 

· d k' · d wyc , co po cma 1 ee ~amor. auu. uposażenia samorządowe sto1'ą na sza· morn i;roma z 1m prawa wprowa za- . . : . , . . . . . 
nia składek na miejscowe potrzeby, Przy ogromn~J potrzeb!e po~1ągan : l . rym ko~cu, mc ?z1wneg<?· z.e fa.::n_ow· 
jak: na wybrukowanie ulic w groma- c~ o budowy p~11stwa ws;~stk1·ch el~~ C}"., ludzi~ zdolm, wyrobieni, ma_rą~,y 
dzie, na chodniki, studnie . utrzymanir-: mentów lu.dzk1ch,. odtrąca.me 7.e _wzg!\- w1~lol~t01ą p_raktykę ~ :·amorz!ldz1.e, 
placów, oświetlenie, telefonu dla po- dów party1no-pohtycz~ych ~udz1 zdoi· ~c1~ka1ą , z mego do mnych dz 1edzm 
trzeb 1udności i Lp. nych, ma1ących zaufame ogołu szkodzi zycia panstwowego. 

trosce - o dziecko 
łania. Troska o dziecko wiejskie, która kolonii, o szkoleniu opiekunek dzie~ / nych w miłe, serdeczne otoczenie . od· 

Przepisy wymienione z pod zakresu wyraziła się powstaniem Chłopskiego cińców, o akcji zbiórki :'~ywnościowej żywić je,- wyleczyć, dać im słońce, u
działania samorządu wyłączają tylko Towarzystwa Przyjaciół Dzieci, zcią- na cele kolonii - omówiono do\Jad- 1 ciechy, rozrywki. Niech zapomną 
sprawy charakteru ogólno-państwowe- gnęła w dniach 2.5 i 29 ma:ca do War · nie sprawy związane z akcją . choć na chwilę o swej niedoli, n iech 
go, jak: zagraniczne, handlu zagranicz- s~awy przedstawicieli zarządów wo- W dysk~sji długiej i ;;orącej pan o· będą, jak inne dzieci, czyste, syte i po" 
nego, wojskowe, wymiaru sprawiedli- jewódzkich i powiatowych na konfe ·· wała zgodność, wyrażająca się wal- godne. _ 
wości, lasów, górnictwa, lotnictwa, ko- rencję dla omówienia wszystkich czeniem o opiekę i, ~atunek dla dzi~ci Dla innych dzred wiejskicn urządzać 
lei, dróg kołowych państwowych i wo- spraw, związanych z akcją p,rz~·1loio- chorych, meszczęshwych z tereoow będzie się półkolonie na m iefscu. 
jewódzkich oraz dróg wodnych, pocz- wania kolonij, półkoloni dziecińców, znis~czonych i p~w~dziowych. Posta- gdzie dziecko będzie mogło przyj~ć 
fy i telekomunikacji, waluty i ubezpie- obozów-wycieczek dla dzieci wiejskich I no"'.1ono:. Dla dz1ec1 szkol~ych z te· odżywić się, zabawić i w kul!urnlnej 
cień państwowych, poda1ków, opłat, w okresie lata oraz spraw stałych re no~ zn_1szczony~h •. dotkmętych. po- nimosferze czds spędzić. 
ceł, akcyz i monopolów. priedszkoli na wsi. wodzią, sierot, połs1erot lub w mny M ł d . . k b, t . 

Z postanowień powyższych, mają- W referatach o znaczP.niu akcji lei- sposób skrzywdzonych urządzić ko- h ~ 
1 
f1~h n~.~ r~s rg .0 . ~viosT·: 

h h k i kl ·k nie1· instrukcy1'nych dla k cilonii i dzie- lonie w jak największej ilości. Prze· nycd 1k .e m,c .P 0kJ ąk . ob dzier!ncbct . :-1 cyc c ara ter Ge aratywny, wym a, . k 
1 

. h , . ć t d. . k' t po o iem opie un 1 ę ą sH~ aw1· 
że bież;\ca działalność ustawodawcza c1ńców o sz o en1u wyc owawcov.- 1 rzuci e z1ec1 z warun ow s rasz- ł , . ł ł . ..,_ ' y, sp1ewa y, pracowa y po swo1emu, 
państwa winna zmierzać nie w ki.erun- jadły i spoczywały. Szczęśliwe, umyte 
ku zmniejszania, ale w kierunku roz- buzie będą radowały powracaią re z 
s.c.erzania zakresu działania samorzą- Z • d· • • pracy matki. Dziecko będzie pod do~ 
du terytorialnego. aw1a om1en1e z terenu brą opieką szczęśliwe, matka spr.koj· 

Na przeszkodzie w kierunku rozsze- :rn o nie. Prócz tego w miarę możno-
rzania tego zakresu działania stoi brak Do redakcji naszej nad~zedł lis t, I trzym.an_ie i wynagr~dzenie Pi,~n:ę t. P ~ 

1 

ści i środków wiejskie dzieci sz1:o1ne 
wśród czynników biurokratycznych który może zainteresuje naszych czy· co m1es1ąc . OczekuJę decyzJI \ v kJ zdrowe i zdolne będą odbywały wy· 
zaufania do czynnika społecznego. tdników, prosimy wi.?:.'- o nawiąz:i n~e I sprawie. Mógłbym również przyjq~ do cieczki-obozy nad morze, w gó rv, czy 
Biurokracja chce jak najwięcej kom- kontaktu z adresatem. Oto treść listu : pra~y chłopaka o<;I lat 15 do 20, <lo inne ciekawe okolice Polski. ~l tych 
petencji brać pod swój wyłączny Szanowny Redaktorze l kom. Czekam na mch. krótkich stosunkowo wycieczkach za . 
wpływ. Ten brak zaufania wynika mo- ~V związku z po~odzi~, jaka P.uwic - z ludowym pozdrowieniem baczą .~zerszy świat, naw!ążą z :1im 
że i z tego, że ustrój samorządu do- dz1ła pewne połacie kra1u. pozwC1!air: . ącznosc, w?.bogacą umysł i serce. 
tych czas nie jest u nas uporządkowany sobie postawić pewna. propozyc.ie · E, d. w a r d M a. d e. J, 

b k G l J 1 k I nareszcie dziecko zobaczy oś wię· 1 nie zabezpiecza do rego wy onywa· Mogę przyjąć do domu tego r()ku ry~ my, J?-ta arni~ m. , 
nia spraw publicznych. dziewczynp od 14 do 1& lat, osob~ !~ staqa kole1owa .Tam1eh11k cej, niż rodzinna wioska, czy P0b~i· 

W k d b " L b · p skie miasto. Kto wie, czy to r! ie hi:-za resie ustro_ju samorzą u o o- zafrudniP w moim gospodarsiw:r. przy pow. u awa, WOJ. o· 
P I d l b " · k' dzie dla niego jedyną w życiu podróżą wiązują w o sce zie nicowe za or- pracy, za co otrzymałaby całkowi!e u· mors ie. po świecie. A może ta właśnir. nkci·a 

cze przepisy z przed pierwszej wojny I 
światowej, następnie przepisy polskie -----------........ ---..-- tak wzbogaci jego horyzonty, że wy· 
przedwojenne i wr"eszcie powojenne, rośnie na wielkiego człowieka. 
wydal)e 'już obecnie. Przepisy te są s EJ Cl MAK'. . Z AK UP UJEMY W drugim dniu konferenr;; omó„ 
niezwykle skomplikowane, często nie KAŻDE ILQSCI wiono korzyści, wynikające dla il?!ec• 
wiadomo, co w nich obowiązuje. To ka ze stałych przedszkoli, wychowanie 

· stwarza stan tymczasowości w ustroju PUSTYCH SUCHYCH GŁÓWEK .MAKOWYCH, i rolę wychcwawczyni w przell b.lkn~: 1 
1i.1morządu i słabego orientowania się Chłopskiego Towarzystwa Pr.~yi iich~ ł 
czynnika społecznego w obowiązują- które sq ważnym surowcem do wyrobu lekarstw Dzi·eci, zadania Ch. T. P. D. w stosun· 
cych przepisach. ku do przedszkoli. Stosunek pr ;,ed · 

Nie uregulowane są dotychczas i fi- produkowanych w Kraiu, a dla rolników dodał- szkoli Ch. T. P. D. do władz szkllinych . 
hanse samorządu. Po wojnie wprawa~ d h d b , . 15.ikolenie wychowawczyń i icr. reki u· . 
dzono , samorząd wojewódzki, ale riie kowym .źródłem OC O U za ezwarłosc1owe I tacja oraz różnice między dziecińcem 
wyposażono go w dostateczne źródła dawnie1· odpadkt up r Cl w (I m a ku da ie n a i - a przedszkolem. .,. . 
dochodów i dlatego daleki on jest od Uczestnicy konferencji po praco wi• 
spełniania zadań, jakie na nim ciążą . wy is ze d OC h Ody z ha. cie spędzc;aym czasie odjechali d:J 

Najgorzej przedstawia się sytuacja swoich terenów z bogatym rrli:th~rl :l· 
finansowa miast, które w okresie dwu- tk· dd · ł S p O t E M" ł · 
dzl.estolecia niepodledłości sfworzyły Skup główek makowych przez wszys ie o zia Y „ I em pomocn1czym w postaci streszczeń 

o poszczególnych referatów, które nie~ 
wiele urządze6, poczyniły wiele inwe- W okręgach: Warstawskim, J,ódzkim, Poznańskim i Pomo.nkim. Cu· jednokrotnie pomogą im w realiza cji 
stycyj, zorgan izowały wiele przedsię- krownie kontraktują plantacje maku. projektów. . 
biorstw. Stosunkowo duże wydatki 
miast, związane z ich wyższą stopą Wszelkich informacji udzielają' Akcja letnia Chłops~iego Towarzy~ 
gospodarczą niż wiejska, powodują siwa Przyjaciół Dzieci powinna s ię 
dosyć znaczne deficyty w gospodarce ZAKŁADY CHEMICZNE MOTOR „ ALKALOIDA spotkać z jak najsilniejszym poparciem 
miejskiej, które pokrywane są ze spe- W KUTNIE, UL. SIF. J~IEWICZA 15, TEL. 53 ze strony wszystkich organizacyj wiej• 
cj ... aJI\ego fundusiu, jed. nak gospodarl~a. · I s~jfh. Cho~Q!i t,µ P.t~sie _ .Q .Qili>P.?.,kie 
rniasl, opai:_ta w zn_ąc~y_i:n P.f.9Cf!_I~GI~ _ ===== i O.z.1ecJ~_o_. 

„ 
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.Zien1 Odzyskanych 
I 
stać nienaturalnym tworem, 
przypominającym Księstwo 

Nr 17 

Wiadomości 
, . 

r.ozne 
I W arszawskie,które ;tie byłoby 

"'.dolne pozostać Hi"'za!une W 01 WZRASTA LICZBA UJAWNIAJĄ- pierwszy kurs dla „przodowni-: wici· 
sztynie manifestacja z I być one rekompensatą częśr.io Nie możemy się wyr.i:.ec za ża- CYCH SIĘ skich". tJ ·.:enni.ce obowią?•rne ~ą wy-

r(.1cji Ty$o~nia Ziem Odzyska- \v O za tak ogrom!1e straty po- . dną cenę ziem, które słusznie • słuchać szereg wykładów z dziedziny 

r.ych miała bardzo uroczysty niesione przez zawieruchę wo- do nas należą, nie możemy W połowie kwietnia br warszawskie anatomii, Hi:jol'ogii, chorób zakaź-
chara. !der. Odbyło się zgroma- jrnną. zgodzić si„ żadn„ miarą na kC1misje amnestyjni! notuj<. znacznv 

d 1 d k h 
" ~ " '·c'. · c'lnrób społecznych, higieny oso-

zenie u owe, tóre ur wał:·· Przynależność do Polski te· zmian„ granic na Zachodzie, napływ ujawniających się członków 
ł I b cl 

" b'stej, higieny mieszkania, higieny 
r. rezo ucję, .ę ącą wyrazem tf'nów po Odre, i Nis„ <lecydo- granic stabilizacji poko1·owe1· · podziemia. Ujawnili się liczni człon· 

t • " k kobiety 1 dziecka oraz przejść ćwi· 
pl o estu przeciw zakusom nil , wać bedzie 0 możności samo- dla całego świata. O tym po- owie NSZ z terenu całego kraju, in- . 
zachodnie granice Polski. Po- C!Zielne'go istnienia Polski. Po- . . . t ć . kt, d t 'kt ·1 . b' I t czema praktyczne. Wykłady odby-

, t . d N' t . k v,-mn.1 pa~1ę a ~I, orzy e- sk_ru orł sam.karny bz WdOJ . wia os OC· ' wają się w godzinach popołudniowych 
wro ziem na 1są uzyr ą, zbawiona ich musiałaby się cyduJą dzis o losach Europy. 1ego, ączm o wo u arszawa, . . . . • 
Odrą i ~ałtykiem do Macie n.~ łącznik „Krakowiak" i wielu in- a. uczenmce pomewaz memal wszyst-

· jest oparty na odwiecznyc!. nych. Wśród ujawniających się człon- kie pocfwdzą z środowisk wiejski:b 

prawach i stanowi takt nieod· Wy~adzPnie w powietrze bazy ków WiN-u znajduje się dowódca zostały skoszaro".'ane. Kursy t.e ~a~ą 
'"racalny rno' wi' 1 · 1 t C , d . d d . ogromne znaczeme dla podn1es1ema 
;' . - , . rezo UCJ~. p u on~ .. , z~rny ' owo ca ru~yny sianu zdrowia wsi. Przodownice b d. 
r-la Placu Wolnosc1 w Olsztyn;~· marynarki niemieckiei „Szary oba1 z terenu rzeszowskiego, i . ? . ~ 
odbyła stę defilada oddziałó" I dowódca pultonu białostockiego, łącz- I ~~gły pra~ować na . stac1ach Wll!)" 

wojskowych organizacji i mlo-, Wy~pa Helgoland ied •n z naiwięk- ptactwo gnietdżące się na :Wl"Spie. nik szlaku Warszawa-Sląsk, propa· s ich orgamzowa~ych 1 zaopatrzonych. 

~zjeży szkolnej. Uroczystoą I szyc~ baz .lodz.1 po-Owodnych 1 rr1>ry- p1zcd g_l~wi1ym wyb~ch?.m naslą'>1 k I- g~ndzista w obszarze Waiszawa. Spo- przez PCK, a wiedzę nabytą na w_y· 

l.ustała zakończona otwarciem I m•rk1 n.1em1eck 1eJ. zestala ~kazara ~a b mme1szych eksp1oz11. śrćd innych organizacji ujawnił się kładach stosować w praktyce. Wid 

'\\'ystowy Ksinżka zi·em z,..cłio- ~alkow:tą zc~!.adę przez wysa·ł,en1e W piątek 18 bm 0 godz tl-ei' za d . St . 1 N d g 1 oczekuje najliczniejszych pionierek „ ~ u w powietrze · · • ruzynowy ronmc wa aro owe 0 , 

dnich" W dl " "d . f' , naciśnięciem kontaktu na stalku bry- . z tę k d t . tu B' ' czystości i zdrowia. Dla wielu kobiet 
• e .u„ P "Z~w : .ywan ° !cąrow m, - lyjsk1m, zakotwiczonym ~ 14 km od 1 as pca omen .an a powta '.a- wi:?jskich kurs zoriranizowan rzez 

Społeczeństwu Łodzi również rynarki bryt yJskie:, będzie to obol< Heliiolandu dokonano eksplozji na ły~lok. Poza tymi stanął równieł PCK · · "' · · y P 
• . . . b h d ' ł ·r .I • , ekspervmenlu l bombą alom :i wą na i s' . d io '-uchu I przed komisją amnestyjną dowódca slame się własc1wą drogą, il 

V roczyscie O C O Zł O yuz1en B kio: · naiw1ękf1a eksplozja, i a ka kie-1 wvsp e. ezp.osre n. po wyd „ . . nawet powołaniem. Rea;izowanie idei 
Ziem Odzyskanych. d, kolwiek wydarzyła się n św ee e nad wyspą .un1osh Się chmura ymu I kompann z terenu hrub1eszowsk1e- bi', • d .. 

M t ł b h a 
7 

przypomt.na·1ąca ksztalte:u „J!rtyb z !!o klóry do swych podwładnych pomocy 1z01emu mamy na z1e1ę1 
W Gdyni rozpoczęło Tydzie"i aterl ia v„wy udc owe p'.lnadd6. ,}{) Ł '.ln Bikini" na wysokość 2,5 km. I k'. ł 1 b . b I przyniesie wsi polskiej z pewnością 

• iem u zvskanych capstrzy- tu„elu dłu"ości około 13 km Wsku Pom1ędzv matenalam1 wybucl1'lwy- . k t 1· d b d .. t I m~małe korzyscI. Z. d zcs a y z~romi. zn,1e w po ?J!'11rym I . . I s ·erowa ape , a y w na1szy szym . . , . 

1. · • ~ - • ł . . d · .· d • czasie orzys a 1 z o ro z1e1s w am-
.l'lem wieczornym. Rozpalono tek wybuchu wnyEtkie urzaóenia m •. s uzącym1 o znHzcze• la urzą zen .. 
c.gniska na Kamiennej liórze i wojskowe. 1ak . składy betonowe sta· wo1skowych: było 400 torped oraz po. nE>stu. , 

wzdłuż w brz"Ża morskie<lO nC'w1ska baterii , doki łodzi podwod- nad 9.000 m.n wodnyc~. ZBRODNIARZE HITLEROWSCY 
W y "~· : ł "' . nych Naz zakłady po<lziernne, ?Os!a- Jak oświadczył ko.:nendant Cover, KURS PCK DLA „PRZODOWNIC ZNAJDĄ SIĘ PRZED SĄDAMI 

_capsirz~ku w ... ięły udz.~ od- na cal·1wwic:E' zn;s?czone P1·zew'cuje który zarządzał przy~otow~niarui do WIEJSKICH" W LUBLJ~CU OKRĘGOWYMI 
c:łz1ały WOJSka, marynarki wo- ~ię że równnc7eś~ie wybtlrhni•! ~elki wybuchu. schrony podwodne, schronv 
jennej i handlowej. \V śród lu- n: in wndnvch, kló~e z„~:dnia ~ie 'e,z· podziemne 1 !>'kłady 7.brojeniowe iosla- W połowie kwietnia br. został 0 - I Ze względu na ogromne koszta sesji 

dności widać było entuzjazm j cze w pobl iżu wyspy. Aby wystranyć j„ całkowicie zniszczone. lwarty w oddziale PCK w Lublińcu Najwyższego Trybuna .u Narorłowe"o 
~--~---·----------------------·· sprawy zbrodniarzy wor'ennvch b. 1>dą 

n iezłomnA wol„ utrzyman1·.1 --~-"-·~-~ " przt?-kazywane przez prokuratora Naj-

prawowitej własności narodo· C . . . . Czy wiec:e, że rak rzeczny dlatego , m:itur, 80_000 dyplomów szkół. rnwo· :v:sze."o _Trybunału Narodowefo ~o· 
wej, jal~ą są Ziemie Odzyskane. • zg t11ec1e ze... ma ko?or brunatny, gdyż ten ba~wn'k ' dowych, 30COO dyplomów tl'llWersy- .7.k_e(!olnym prokuratoro~ Sądov, 

W S . . I przeważa w j.~o p:.ncerzu '. pe u~olo- tec~ich. które. młodzież moglabv u.zv~ ~ rę!!owych. \Y/ ten spornb .r~zpra-
opocie na rozpoczęcie Czy wieo'e, że uczeń s.:iw 1 ecłoe~o W<'niu barwnik brązowy się r.:i•pusz- skać !!dyby me zakaz nauczam" 12 k 1 Y prz.eprowadzone będą w m1e1scach 

Tyno dnia Ziem Odzyskanych 11czc· · ego .Miczu1 yna - akademik M cza 1 rak się staje czerwony. wprt>wadr!li Niemcy spycb!ljąc nas do I zbrohdm, dokon~ny~h przez oskarża• 
zostało odprawione uroczyste Cycy.n st11d'u1· e obecme wcge'.?.t yjne „. . 1• b•k. nvc . Przed Napvyzszym Trybunałem 
rabożeńSiWO W kościele ŚW. krzyżowa'l · e ro3lin !raw!astyc~ 1 ;:'rze . , '" ·· . aro 0"Yffi są Z<' '.11 Jeszcze ę ą y • · „. * ie 1 paro ow. I N d d „ b d t I 

wnym ', na ~tac:i dc świac'cr.~a ,12 j n~ Czy. w1ec1e, że wy• ah •. zek pap1er11 ,~ '~ * ko dr Bu~ler, ,:t- ;ernator dystryktu 

Jtrzego. drzewie bi~łei· al ·aci·1 rosną z ,<zcze- wyrah1ancj!o ze s1mat lnianych ba· B I „ t . I krnkowsk1ego oraz Foerster. 
' ' · I · h · IX · k • C~y witcie, :le w u 1bm s w1er. W 

\V całym kraju odbyły się pione: gro~h , fa •ola, soczewicu we manyc sięga wie u. j dzono, że białe róże pósiadają wi\a· . Łodz!, w wiEtfr,niach znajduje 

podobne maniteslacje i uru- ~· „. * . . * * * minę C. się obccme około 60 hitlerowskich 
- Czy wiecte, że p p•er zna 0 ;; był .„ zbrodniarzy. których Polakom wyd'lłi 

c1ystości. Cały naród okazał Czy wiec'.e, że kartcfle przyby!y do Chińczykom jeszcze przed narc dze- * „. ~· alianci. Są to przeważnie generało-
Z1 uzumienie, że Ziemie Odzy- nas z Ameryki przy końcu XVI w e- OJcm Chrystusa. C?.y wiecie, że p"zez wo:nę po'.lad · wie i oficerowie policji, komendanci 

skane muszą pozostać nasze. ku, jednak uprawa wdała zap0Pąl- „, 76% książek w b'.bi'otekach p.; bl cz. ?bozów koncentracyjnych. Procesy 

bo mieszka na nich nasza ro- kowana za CZ3SÓW Svb;csk·el!o S.a- • . ~·. • * . . nych, prywat n yeti, u k · i~g. rzy i. w ma- ich odbędą się przed Łódzkim Sądem 

dzima ludność, która pracu1'e f I · · lk · ~ I d 1 k d ew~e"<> „ sów Ob~!< wartości iadalnvch knto- Czy w1ec·e, ze oF~ przyci::yn1la się ( "rzynacb wy<law.::ów uległo Z•l1ncze. Okręgowym. 
e ma 1 wie e znar7en•e przt!ruys o. o wynaa z u papieru rz "' n·u Pie.tw"-7.'fm -z ~t<>ce.•ó"' \...,..i.._;..,_ \'t<>" 

ciężko, by wydźwignąć te zie- we, pędzi ~ię z niego alkohol 1 wyra- Przez obserwacje Ełw ' erdzono. że:: oa 
1 

· '" ces kata ghetfa łóclz~ici<o Bibowa, na• 

mie z ruiny powojenneJ. Wy- bia krochmal. p1zy budowie gmazda używa skl„dni· l * . ~· stępnymi procesy Wilhelma Mihlera, 

riki pracy polskiego rolnika ; ,;, ~· * ków potrzebny.eh ~o wyrobu -~~pieru . Czy wiecie, że produkcja hiążek ~~ Fritza Weidemana, Ge„rga Keni·~a. 

b k ł G C · · I • L d1zewnc"o, zh1era1ąc szc1ąlk1 •but- w 19'6 r osi•<Sncla 501/i'. pnc!ukcp oskarż.onych o zastrzelenie w kwiet-
ro otni a są niema e. ospo- zy w1ec·e, że narty wyna eź' a- „ ~ "'" " .. 

Pończycy . UdogJdnienie to przE>ięly v11ałcgo drzewa i przerab'a'ąc .1e aa 01zedwojennej z czego 3248 \\s'.;,_iek niu 1945 r. na granicy norwcsko-
darstwa rolne zaczynają stu- p~pkę, używaną do budowy gniazda bro~zur przypada na instytuLJe szwedzkie1· 3 Polaków: Witolda Koło· 

· · llldy Syberii, skąd w 19 wieku prze· 
wać na coraz wyzszym poz10 dostały sio: do Europy. * .„ * przedsiębiorstwa prywatne. dzieja, Czesława Sienkiewicza, Ro· 

n; ie, przemysł odbudowuje si!~ -· Czy w'ecie, że miód pszczeli . jesl mualda Kurka, zbiegłych z obozu Nae· 

Z b l · · · h h * ~.~ * wernes. 
1 pracuje. resztą o szar iem ~: "' . wzpaniałym l~kiem przy se orzeniac j 
Odzyskanych zyskaliśmy Z ra Czy wiecie, że nietoperze zw !czatą serca i wątroby. Czy wiecie, że wydatki n'l. ce'e o· w. _końcu. Sąd 01.cręg?wy w ~odzi 

malarię p1 zez tęp'en • e komarów NIC. I p.ek• nad dzieckiem wyno~ily w J94ó s~dz1c ,będzie za~tępcę B1bowa, Eryka 
c1·: naszych praw historycznych · 12 d · d 52<! • • / c 

lt.pe1 z w czasie go zm z1a ~ · , . . r MS.5 miliona złotych co slai:.ow zarnu~ę. 
i polskiego charakłeru i.iem sztuk rożnych owadów a pr z.:de I Czy wiecie, że w oświacie straty w -

' k k ·· „ • ?15 OOO 10,1 9;; .M.mi>terstwa Oświaty. i 
Odzyskanych, wreszcie musiały wszy~tk :m komarów . 0 resie 0 upacJl wyno,zą. ~ . POWODZIANIE Z OKOLIC WAR-

~~~~~~--~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~!~~~~!!!'!!!!~~!!!!!~~~~~~~- SZAWSKICH OSIEDLENI B~DĄ 
!!! - --- - W WOJ. OLSZTYŃSKIM 

l\IIGA WKI z TYGODNIA Władze wojewódzkie w Olszlynie 
:>pracowują obEcme plan rozmieszczc· 
11a now eh osadnikow, klórz11 przybę· 
dą z okolic podwarszawskich, .któce WIZYTY AMERYK AŃSKJE W TUl{LJl. 

Do fu1 CJI P• zvbvta de egatja part„meut„ rzy. 
atów ame1y kansk1-.h pod prLewodn ctwe1u se
natora 8drkley·.t 1 po naw ą1an1u konhktu z 
tureckimi mężami -t ~nu udała się do S. " wbułu 
Według agencp „bance Prr:~se w dn .ach 2-{) 
maia złoży wizytę w Stambule e~kaJra a•nery
k a. nska, złożopa z lotn;~kowc J , Ley•e" kilku 
krążuw• 11kow 1 lekkich 1ednoslek. 

TISO SKAZANY NA SMIERC Sąd w Eraty
sia wie ~k a zał J ózefa Tiso prezydenta St.i w..1ci 
z" czasów ukupacJl niemieckiej, n 1 ś n er~ P zez 
po\\1eszenie oraz utratę praw cywilnych i kon
fiskatę ma ;ątku. 

DEF"ICYT W BUDŻECIE W. BRY1 ANll 
P1 ze ds la wiając w lzb.e Gm ' n budżet W Bry ta. 
ni na rok 1947 Jtunhter skar.:iu, Hu,:.i lJatton 
zaznaczył, że przewidywany n :edobor wynon 
569 mil:unów funlów szterli• 1gó .v, przy wydat· 
kach 3.181 milionow funtów. 

NOWY POCISK RAKIETOWY. Angie'.•k ;e 
trwarzyslwo lot1„cze l'a1rey podało do w1ado
mosc1, IŻ ukoncZOllO próby pierwszego k 0mtro
lowanego puez faie radiowe pocisku rakieto
we).\o , kló1y mote rozwijać szybkoś ; p.m,Ą 8 O 
km na godzinę Ra.kie ta mą że w z ni aś · s ~ na 
wysokość 9 6CO mctrow 1 k erc w na z z en11 mu· 
il. leci ee we wszystkkh kie. unkac!i 1 zm:emać 
poziom lota 

NADZW iCZAJNA SESJ i\ ONZ W SPRA
WIE PALESTYNY. Wobec tego, 1ż 29 p ,ńs.w 

1~ypowied ~i alo ; " ę za ZW ''bnie'!1 n~dzwyczaj ~j 
sc~ii Ge„eralncgo Z\lrom:id?enn ONZ, w ce u 
rozpatr7ema "zagadnienia Palestyny, s;ikre tarz 
i;enera!ny Trygve I.ie roze~Ll cz.o.ikon ONl 
uproszenie na dzień 28 bm. 

WYDALENIE KORESPONDENTA • HUMA· 
t\ITE" z GRECJI. Wydalony kores1>cnd~1H ko
munislycznego dziennika fra•1cuskie!!o „Hu~a
nite", b)'ł l"doym koresp~nacnlem , ~l~ry 
pizeprowadzil wyv.>iad z dowodcą powsh:~: 
greckich, gen. Markosem, podc~as 1ego ;P .. 
01a z niektórymi przedstaw1c1elam1 KO~ SJI 

ś edczei ONZ.. Grecka agencja pod:ił a , że. Kore· 
spondenl został wvdalo~y, gdyż w.y.abł s1ę b~z 
„należytego uszanowaa1a o greck1e1 paru kro
lew~kiej". 

SLUżBA WOJSKOWA W POJĘCIU SZWAJ. 
CARÓW. Parlament szwajcarski przyją. 5 ~l„
sam1 przeciwl·o 40 uchwałę, przewidującą ulwo-
17enie cywilnej służbv obowiązkoweJ dla ludzi, 
kl órym rnmien1e nie pozwala służyć w wo1sku. 

AMERYKANIE POZOSTAJĄ WE \tllO
SZECtl. „Dagens Nyhete1" w korespondeucjl z 
Włocb tw1e1dz1 że amcry'kań~cy of cerowe t 
żołnierze, klórz~ igod.uie z p ·anem demob łi7a
cy .nym przygotowywali się do transpor~u z 
Włocb do USA, otrzymali w dniu 11 kw .elnia 
rozkaz przerwa.-ia tych przygolowa1i, gd.ż mu
szą liczyć się t tym, że pozostaną we Wlo.zec.h 
j cszcze na czas nieokreślon)'. 

Wv'1··.~·ta1 Naczelny Komitet Wykonawczy Folskiego Stronnict·~a Luclowego. 

MARYNARKA WOJENNA MEKSYKU Po 
raz pierwszy w h:storn. MekEyku, kr~, li!< .bC?· 
dzie po>1adał flotę wuienną. składającą .1<:. z 
j~dnostek średniego tonażu . których uzbru1en~e 
i zasięg pozwolą na skutecrną ko · trolę l!·a~lc 
morskich Do St. Zjednoczonych i.da s . ę wkroL 
ce komisja mar~·narzy meksykańskich, celE>m 
przejęcia okrętów zakupionych przez Meksyk. 

NOWY REKORD ~Z'IBKOś:.J. Milion'? ue. 
rykaó . ki z Chicago, Mi ' ton Reynold, pob I re· · 
kord s:i:ybkości lotu dookob św'ah o 11 godz. 
19 m '.·mł R~vnold przelec 1 2.ł 3~000 km. w pr-ze
c.ągu 78 godz. 55 minut, uzy ski ją: pr~ ec.ętną 
szybkoś.5 ponad 400 km. na godz. 

KAT OśWIĘCIM.A HOESS POWIESZONY. 
Dnia 16 bm wykonano wyrok śmierci na Ru
dołlie Hoessie, b. komendancie obozu koncen
tracyjnego w Oświęc1m;u Hoessa slraconu po.za 
terenem obozu, w miejscu, gd:r..e był wydział 
polityczny obozu. 

OLBRZYMIA KATASTROFA W M'ER\°CE. 
VI porcie miasta Texas wy1; eciał w pow:etrze 
stalek francuski „Grandchamp" o poiemno~ci 
7.176 ton, za.ładowany saletrą Podmuch w1dru 
prze~zucił ugień na !abrykę przetworow chem1-
ctnych, powoduj'ąc olb · zym ą eksplo : ję Siła 
wybuchu była lak wielka, że tankowie,_ 7ała
dcwany 10 ty~iącam1 beczek z naftą zosl ł wy· 
rzucony na ląd i spadł w odległ<>ści l JO m od 
brzegu powodu;ąc dal~ze pożary które z3gra. 
żają w ~elkim składom dynamilu. W katastrof1e 

poniosło śmierć ponad 1.GOO osób. 

, c1cieroiałv najdoll<liwiei oodczas po
wodzi Wojew. olsztyńskie może naj• 
mniej dotknięte zostało klęską żywio
łową i goll>we jest przyjąć obło 9 ty· 
sięcy powodzian. Nowoprzybyli będą 
to ludzie, którzy całkowicie utracili 
swe mi1mie, nie posiadają obecnie da
chu nad głową ani pracy. Ich polrzc
llv życiowe będą uwzJlędnione, wła· 
dze wojew. olsztyńskiego obiecały wy• 
:łatną pomoc zrujnowanym. 

POLONJA AMERYKAŃSKA 
DLA POWC'DZIAN 

Delegatura Rady Polonii Amerykań
:kiej w Polsce przekazała ministrowi 
Rusinkowi dary dla powodzian war
tości 4 i pół miliona zł. Są to prze
.vażnie paczki żywnościowe i pościel. 

Transport darów obejmuje 473 kar
ony z paczkami żywnościowymi, 100 

kartonów mleka w proszku, 100 kar· 
tonów pożywek B. F„ 20 kartonów 
wp konserwowanych, 10 skrzyń grn
chu, 5 skrzvó czekrlady w l)ro~-,1,.1, 

5 skrzyń kako, 5 skrzyń soli z pie• 
przem, 25 skrąń mycHa, llJ bel .w
ców, 4 skrzynie swetrów, 10 tuzinów 
prześcieradeł, 10 bel ręczników, 10 
kartonów aptekarskich. 
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